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78. ROCZNICA POWSTANIA WARSZAWSKIEGO

Wiara się bije, 
wiara śpiewa,
szkopy się złoszczą, 
krew ich zalewa

1 
sierpnia 1944 roku 
o  godz. 17 wybucha 
w ramach akcji „Burza” 

Powstanie Warszawskie. 
Plan akcji „Burza” zakładał 
wybuch ogólnonarodowe-
go powstania i wyzwolenie 
kraju z rąk okupanta nie-
mieckiego. W celu ochrony 
ludności cywilnej i miasta 
walki miały się toczyć 
nie w  Warszawie, ale na 
wschodzie kraju. Jednakże 
Związek Radziecki repre-
sjonuje żołnierzy AK m.in. 
w Wilnie i Lwowie, a Armia 
Czerwona szybko porusza 
się w głąb Polski. Wyprze-
dza plany rządu polskiego 
i w Lublinie instaluje swój 
rząd, posłuszny komuni-
stycznemu państwu so-
wieckiemu, który ma objąć 
władzę w Polsce. Gra toczy 
się o wszystko – o być albo 
nie być wolnej i niepodle-
głej Polski. Kierownictwo 

podziemnego państwa pol-
skiego wie, co to oznacza. 
Wszak mieliśmy doświad-
czenie 17 września 1939 
roku, dlatego nie może być 
miejsca na bierność. 

Niemcy się cofają, AK 
w podziemiu chce walczyć 
– zemścić się na Niemcach 
za okupację („siekiera, mo-
tyka, bimber, szklanka/ 
W  nocy nalot, w  dzień ła-
panka”) i nie patrzeć biernie, 
jak wielki niedźwiedź znowu 
zawładnie ich krajem. Już 
przez 20 lat nauczyli się od-
dychać powietrzem polskim, 
pełnym dumy i  honoru. 
Władze AK wydają rozkaz 
o powstaniu w Warszawie… 

Warszawskie dzieci, 
pójdziemy w bój,
za każdy kamień twój, 
stolico, damy krew.
Warszawskie dzieci, 
pójdziemy w bój,
gdy padnie rozkaz twój,
poniesiem wrogom gniew!

Przez 63 dni Warszawa 
heroicznie walczy: „na ty-

grysy mają Visy – To war-
szawiaki, fajne chłopaki 
są!”. Związek Radziecki nie 
pomaga, dając czas Niem-
com na zgniecenie po-
wstania, ludobójcze mor-
dowanie ludzi na Woli czy 
grabież i obrócenie w gruzy 
największego miasta – sto-
licy Polski. Faszystowskie 
Niemcy i Związek Radzie-
cki, mimo że są dla sie-
bie wtedy wrogami, grają 
– jak wielokrotnie w histo-
rii – znowu razem. Jak 17 
września 1939 roku, aby 
tylko unicestwić Polskę. 
Państwo sowieckie spo-
kojnie przygląda się, jak 
Niemcy mordują ludność 
cywilną m.in. na warszaw-
skiej Woli, chociaż ponoć 
chcą ich wyzwolić! 

Powstanie Warszaw-
skie to powstanie polskie. 
Warszawa biła się za całą 
Polskę. Zginęło ok. 18 tys. 
żołnierzy podziemia i  ok. 
150 tys. mieszkańców. Po 
powstaniu opuszczone 
miasto było wysadzane 
w powietrze i palone przez 

Niemców dom po domu. 
Nie miało to nic wspólnego 
z walkami. Dziś niektórzy 
wyceniają straty i  znisz-
czenie miasta w  setkach 
miliardów i trwa dyskusja, 
czy Niemcy nie powinny za 
zniszczenia i palenie mia-
sta zapłacić. Czy powin-
niśmy, zwłaszcza będąc 
razem w strukturach UE, 
upomnieć się u  Niemiec 
Federalnych o zadośćuczy-
nienie za II Wojnę Świato-
wą? Trwa też inna dyskusja 
– o to, czy powstanie było 
potrzebne. Wysuwane są 
różne argumenty, pisane 
książki o  fantastycznych 
możliwościach geostrate-
gicznych ówczesnej Polski, 
o potencjalnych sojuszach 
z  Niemcami w  1939 roku 
czy z Wielką Brytanią itp. 
Papier historyków alter-
natywnych i  samozwań-
czych geopolityków czer-
ni się pod ich piórami 
fantastycznymi, a  często 
po prostu niedorzeczny-
mi pomysłami. A krew na 
wojnie jest realna i ma ko-

lor czerwony. Z dzisiejszej 
perspektywy można takie 
jałowe rozważania pro-
wadzić, ale wtedy zdecy-
dowano inaczej. O  losach 
swojej Ojczyzny chcieliśmy 
decydować sami. Jeśli zo-
baczymy, jaki porządek po 
II Wojnie Światowej nam 
zorganizowano i narzuco-
no, to chyba oczywiste jest, 
że powstańcy mieli rację, 
a nie dzisiejsi tzw. alterna-
tywni historycy i teoretycy.

CZEŚĆ I CHWAŁA 
BOHATEROM
Dzisiaj czcimy pamięć 

poległych w walce za wol-
ność Ojczyzny, naszych 
bohaterów Powstania War-
szawskiego. 

Ale pamięć o  Powstaniu 
Warszawskim to również 
historyczna lekcja dla dzi-
siejszych Polaków i refl eksja 
o tym, jak więcej nie prze-
grywać swojej wolności 
i  suwerenności. Historia 
pokazuje, że tylko wtedy 
gdy Polska była wolna i su-
werenna, Polacy byli szczęś-

liwi, twórczy, a ich dobrobyt 
wzrastał. Tak było u naro-
dzin państwa polskiego, 
za Jagiellonów, aż po roz-
biory w XVIII wieku. Tak 
było w 20-leciu międzywo-
jennym, z którego wyrośli 
bohaterowie Powstania 
Warszawskiego. Tak jest 
również dzisiaj, gdy  przez 
33 lata po odzyskaniu nie-
podległości (umownie od 
roku 1989) wzrasta dobro-
byt Polaków i siła polityczna 
naszego kraju. 

„Gazeta Olsztyńska” chce 
wpisać się w tę konstruk-
tywną część lekcji historii 
po Powstaniu Warszaw-
skim, organizując cykl 
wywiadów i rozmów z po-
litykami, samorządowca-
mi, naukowcami, liderami 
społecznymi, ludźmi go-
spodarki i kultury na temat 
wyboru strategii dla Polski, 
która obroni naszą wolność 
i w najlepszy możliwy spo-
sób ją zagospodaruje. 

MACIEJ MATERA

REDAKTOR NACZELNY

GAZETY OLSZTYŃSKIEJ

POLSKA PAMIĘTA O BOHATERACH 
Dziękuję powstańcom za to, że są – powiedział prezydent Andrzej Duda podczas spotkania z powstańcami warszawskimi. 
– Wasza służba dla Rzeczypospolitej jest realizowana. Jesteście świadectwem postawy, jaką człowiek powinien mieć dla 
Ojczyzny i swoich rodaków – wskazał prezydent.

W 
sobotę w Parku 
Wolności na 
terenie Muze-
um Powstania 

Warszawskiego rozpoczę-
ły się obchody 78. rocz-
nicy wybuchu Powstania 
Warszawskiego. Wybu-
chło ono 1 sierpnia 1944 
roku o  godz. 17.00 i  było 
największą akcją zbrojną 
podziemia w okupowanej 
przez Niemców Europie. 
Do walki w  stolicy przy-
stąpiło ok. 40-50 tys. po-
wstańców. Planowane na 
kilka dni, trwało ponad 
dwa miesiące.

W czasie walk w  War-
szawie zginęło ok. 18 tys. 
powstańców. Straty wśród 
ludności cywilnej to co 
najmniej 150 tys. zabitych. 
Pozostałych przy życiu 
mieszkańców Warszawy, 

ok. 500 tys. osób, wypę-
dzono z  miasta, które po 
powstaniu Niemcy zaczęli 
systematycznie burzyć.

Podczas sobotnich uro-
czystości prezydent An-
drzej Duda wręczył od-
znaczenia państwowe, 
a wcześniej złożył wiązankę 
przed tablicą upamiętnia-
jącą prezydenta Lecha Ka-
czyńskiego na Dziedzińcu 
Głównym Muzeum.

SŁUŻBA 
RZECZPOSPOLITEJ 
WCIĄŻ TRWA
– Bardzo dziękuję za to 

kolejne zaproszenie tu-
taj w niezwykle ważne dla 
Polski, ale także dla mnie 
osobiście, miejsce. Tutaj na 
przestrzeni tych ostatnich 
lat mówiłem wielokrotnie, 
jak wielka jest wartość czy-

nu powstańczego, pamięci 
o Powstaniu Warszawskim 
i  powstańcach warszaw-
skich, dla mnie osobiście, 
ale przede wszystkim jak 
niezwykła, państwowo-
twórcza jest wartość tego 
czynu zbrojnego, tej pa-
mięci, tej obecności dla 
Rzeczypospolitej –  po-

wiedział prezydent, który 
podziękował powstańcom 
warszawskim „za to, że są”. 
– Każdemu z powstańców, 
któremu dziś, przed mo-
mentem, miałem zaszczyt 
wręczyć odznaczenia pań-
stwowe powiedziałem, że ta 
służba dla Rzeczypospolitej 
trwa tutaj, w tym momen-

cie. Przez państwa obec-
ność ta służba dla Rzeczy-
pospolitej jest realizowana, 
dlatego że państwo służycie 
dzisiaj Rzeczypospolitej sa-
mym tym, że jesteście, bo 
jesteście wielkim świade-
ctwem postawy, jaką czło-
wiek, jaką obywatel, jaką 
człowiek młody powinien 
mieć dla swojej Ojczyzny, 
wobec swojej Ojczyzny 
i  wobec swoich rodaków 
– ocenił prezydent.

Według głowy państwa 
„każda forma służby w Po-
wstaniu Warszawskim była 
nieoceniona i była jednako-
wo ważna”. – Ta walka z ka-
rabinem w  dłoni na linii, 
przenoszenie meldunków, 
poczty powstańczej, służba 
w  szpitalu, każda forma 
była służbą dla Rzeczypo-
spolitej – zaznaczył.

POMNIK POKOLENIA
– W miejscu, które jest po-

mnikiem, jak kiedyś w czasie 
uroczystości otwarcia Mu-
zeum Powstania Warszaw-
skiego w 2004 roku powie-
dział ówczesny prezydent 
Warszawy, późniejszy prezy-
dent RP prof. Lech Kaczyń-
ski, to jest pomnik i hołd dla 
powstańców warszawskich, 
dla tych którzy przeżyli, po-
legli, dla tych którzy polegli, 
dla tych 11 tysięcy utrwalo-
nych tutaj, na tej ścianie, ale 
także dla całego pokolenia 
– mówił Andrzej Duda.

Wskazał, że „to jest pomnik 
pokolenia”. – Pokolenia, któ-
re w  naszej literaturze zo-
stało nazwane pokoleniem 
Kolumbów, pokolenia, któ-
re skrwawiło się, walcząc 
o  wolną Ojczyznę –  dodał 
prezydent. ŹRÓDŁO: PAP
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ROCZNICA

CZEŚĆ I CHWAŁA BOHATEROM! 
78 lat temu Warszawa rozpoczęła heroiczny bój o wolność, honor i polską tożsamość. Jakkolwiek bowiem oceniamy 
samą decyzję o wybuchu Powstania Warszawskiego, to pamiętajmy, że Ci, którzy oddali życie za Ojczyznę, są narodowymi 
bohaterami, dlatego należy im się wieczny szacunek.

P
rzywilejem współ-
c z e s ny c h  j e s t 
możliwość oceny 
wydarzeń histo-

rycznych przy znajomości 
ich ostatecznych rozstrzyg-
nięć. Naturalnie kreślenie 
alternatywnych wizji hi-
storii pod względem inte-
lektualnym stanowi nad 
wyraz frapującą rozryw-
kę, ale jest również nie-
zwykle groźne. Oceniając 
przeszłość, nierzadko bo-
wiem nie jesteśmy w stanie 
uchwycić swoistej emocjo-
nalnej aury towarzyszącej 
określonemu kontekstowi 
historycznemu. Powstanie 
Warszawskie jest tego naj-
lepszym przykładem. 

CZEKAMY CIEBIE, 
CZERWONA ZARAZO
To, czy Powstanie War-

szawskie wybuchnie, nie 
było pewne jeszcze 31 lip-
ca 1944 roku w godzinach 
popołudniowych. Dość 
powiedzieć, że w  ostat-
ni dzień lipca o  godzinie 
10.00 odbyła się drama-
tyczna odprawa w sztabie 
Komendy Głównej Armii 
Krajowej, gdzie wniosek 
o  tym, czy sytuacja doj-
rzała do tego, by wydać 
rozkaz do walki, prze-
głosowano negatywnie. 
Z siedmioosobowego gre-
mium za rozpoczęciem 
powstania były trzy oso-
by. Wszystko zmieniło się 
o godzinie 17.00 wskutek 
meldunku płk. Antoniego 
Chruściela „Montera”, któ-
ry przyniósł informację, 
że „sowieckie czołgi są już 
pod Pragą”. W  rzeczywi-
stości była to tylko plotka, 
aczkolwiek wystarczającej 
wagi, by przesądzić o wy-
buchu największej bitwy 
miejskiej w XX wieku. 

À propos wagi powyższej 
decyzji i jej konsekwencji, 
to decydenci doskonale 
wiedzieli, czego mogą się 
spodziewać. Symptoma-
tyczna jest zwłaszcza od-
powiedź gen. Tadeusza 
Pełczyńskiego „Grzego-
rza”, który na pytanie: „Co 
będzie, gdy Rosjanie sta-
ną?”, oznajmił, że wówczas 
Niemcy „wyrżną” miasto. 
Jednakże szybko dodał, 
iż jest to mało prawdopo-
dobne, bo w interesie na-
jeźdźców ze wschodu jest 
jak najszybsze jego zajęcie. 

Najeźdźcy jednak stanę-
li, a Polakom przez 63 dni 
pozostała nierówna walka 
z niemieckim okupantem 
i  czekanie na coraz bar-
dziej iluzoryczną pomoc 
„czerwonej zarazy”, która 
ostatecznie nie nadeszła. 

Czekamy ciebie, czerwo-
na zarazo,
byś wybawiła nas od czar-
nej śmierci,
byś nam Kraj przedtem 
rozdarłszy na ćwierci,
była zbawieniem witanym 
z odrazą.

Stanisław Szczepański 
„Ziutek” kreśląc w  czasie 
Powstania Warszawskie-
go wiersz pt. „Czerwona 
zaraza”, wyraził odczucie 
niejednego wówczas Po-
laka. Powstańcy walczyli 
dzielnie i ofi arnie, ale prze-
de wszystkim samotnie, 
bo świat o nich zapomniał 
w myśl zasady, że: „Ci, któ-
rych dotknęło nieszczęście, 
są zawsze samotni”.

„Zapamiętajcie, że za 
nieszczerość i  tchórzo-
stwo zawsze trzeba za-
płacić. Nie wyobrażajcie 
sobie, że przez całe lata 
można uprawiać służal-
czą propagandę na rzecz 
radzieckiego lub też jakie-
gokolwiek innego reżimu, 
a potem powrócić nagle do 
intelektualnej przyzwoito-

ści. Raz się skur…, kur… 
pozostaniesz” –  grzmiał 
na łamach brytyjskiego 
dziennika „Tribune” Geo-
rge Orwell, którego sło-
wa były skierowane do 
zachodnich dziennikarzy. 
Warto bowiem pamię-
tać, że na Zachodzie naj-
pierw milczano na temat 
Powstania, a  następnie 
nieprawdziwie opisywa-
no jego przebieg, de facto 
wspierając sowiecki ogląd 
rzeczywistości. „Armie 
rosyjskie stoją obecnie 
u  wrót Warszawy. Przy-
noszą one oswobodzenie 
Polski, oferują Polakom 
wolność, niepodległość 
i suwerenność. Domagają 
się, aby Polska w przyszło-
ści była przyjazna wobec 
Rosji. Wydaje się to uza-
sadnione, gdy widzi się, 
jak wiele ucierpiała Rosja 
ze strony Niemiec masze-
rujących poprzez Polskę 
do zaatakowania jej” – po-
wiedział Winston Chur-
chill 2 sierpnia 1944 roku 
w  Izbie Gmin, co dobit-
nie uzmysławia stosunek 
możnych tego świata do 
sprawy polskiej po koniec 
II wojny światowej. Skąd-
inąd przekonanie do siebie 
Zachodu było jedną z przy-
czyn wybuchu Powstania 
Warszawskiego. Wszak płk 
Leopold Okulicki uważał, 
że „ofi ara będzie tak wiel-

ka”, że zachodni politycy 
„nie będą już mogli za-
tykać uszu (…) i w końcu 
będą zmuszeni do zmiany 
tej nieludzkiej polityki, 
która skazuje połowę Eu-
ropy na nową niewolę”.

NAJLEPSZA MŁODZIEŻ 
OMYWAŁA SWOJĄ KRWIĄ 
BRUKI TEGO MIASTA
Polska krew zarówno dla 

Stalina, jak i Zachodu mia-
ła jednak niewielkie zna-
czenie, dlatego przeciw-
nicy Powstania uważają, 
iż ofi ara była zbyt duża i w 
istocie niepotrzebna. „Był 
to porządny człowiek, ale 
Warszawę zburzył jed-
nak” –  powiedział nieco 
ironicznie Stefan Kisie-
lewski o gen. Pełczyńskim, 
jednym z przywódców Po-
wstania Warszawskiego. 

Warszawa istotnie zo-
stała zburzona. Wedle 
przygotowanego w  2004 
roku „Raportu o  stratach 
wojennych Warszawy” 
w czasie Powstania zginęło 
od 150 tys. do 200 tys. Po-
laków, z czego zaledwie 16 
tys. z nich stanowili woj-
skowi. Niemcy w  trakcie 
Powstania zniszczyli oko-
ło 25% zabudowy stolicy, 
a kolejne 30 proc. wybu-
rzono podczas planowego 
niszczenia miasta, które 
skończyło się 17 stycznia 
1945 roku, kiedy do War-

szawy wkroczyła 1. Armia 
Wojska Polskiego. W 1945 
roku na Starym Mieście 
zaledwie jedna kamienica 
nadawała się do zamiesz-
kania. Wedle dostępnych 
szacunków z  budowli 
zabytkowych na Starym 
Mieście i  w Śródmieściu 
ocalało jedynie 3%. 

Bezsprzeczne jest jed-
nak, że po pięciu latach 
wojennego koszmaru 
i  nieludzkich upokorzeń 
Polska, a szczególnie pol-
ska młodzież chciała się 
bić. „Najlepsza młodzież 
omywała swoją krwią 
bruki tego miasta! Tak się 
miłuje! Nie ma miłości 
bez ofi ary! Przez taką mi-
łość zyskuje się prawo do 
ojczyzny. Dlatego młodzież 
gotowa była na wszystko. 
Zdolna była walczyć o wol-
ność i zarazem wzbraniać 
się przed nienawiścią” 
– mówił w 1972 roku Pry-
mas Tysiąclecia Stefan 
Wyszyński, podkreślając 
równocześnie humani-
tarną postawę polskiej 
młodzieży: „Nie jest baj-
ką opowiadanie o  dwóch 
małych chłopcach, którzy 
w czasie powstania wzięli 
do niewoli żołnierza nie-
mieckiego. Rozbroili go 
i  prowadzili z  triumfem. 
Gdy jednak zapalili pa-
pierosa, mieli wątpliwość, 
czy dobrze robią, bo może 

Niemiec też by zapalił – ale 
to wróg. Postanowili więc, 
że dadzą mu tak, aby tego 
nie widzieli. Podali mu 
papierosa za plecami, aby 
i on sobie zapalił”. 

NAM PRZYSZŁO ŻYĆ 
W TAKIM KRAJU, 
W KTÓRYM TA ODWAGA 
JEST POTRZEBNA
To, jak wielką ranę sta-

nowią wojenne okrucień-
stwa, znakomicie obrazu-
ją słowa zmarłego w 2017 
roku dziennikarza Pawła 
Zarzecznego, który ciesząc 
się trzy lata wcześniej po 
pierwszym zwycięstwie 
polskiej reprezentacji 
piłkarskiej nad Niemca-
mi, z  łzami w  oczach po-
wiedział: „Dlaczego ten 
mecz z Niemcami jest taki 
ważny? (…) Ja codziennie 
przed pracą siedzę sobie 
w  parku przed Pałacem 
Młodzieży. I  jest tam po-
mnik doktora Korczaka. 
Stary doktor stoi otoczo-
ny wianuszkiem dzieci. 
Te dzieci mają 6, 8,10, 
12 lat. I  jest dziewczynka 
z taką małą laleczką. I tak 
sobie myślę, Jezus Maria, 
jest naród, który te dzieci 
wysłał do pieca. Są zbrod-
nie, których nie możemy 
wybaczyć. No więc ja nie 
wybaczam”. 

Ale nie o zemstę chodzi 
w  przypadku Powstania 
Warszawskiego, lecz o pa-
mięć i obronę polskiej toż-
samości, którą w szczegól-
ny sposób ukształtowała 
brutalna historia. „Nie-
podległości uzyskanej 
w  roku 1918, obronionej 
w 1920, broniliśmy także 
w 1944 roku w Warszawie. 
To była walka podjęta po 
to, żeby Polska pozostała 
wolna. To nie jest święto 
martyrologii, tylko święto 
odwagi. Nam przyszło żyć 
w  takim kraju, w  którym 
ta odwaga jest potrzebna 
i nic na to nie poradzimy” 
– powiedział Lech Kaczyń-
ski w przeddzień 65. rocz-
nicy wybuchu Powstania 
Warszawskiego, z inicjaty-
wy którego pięć lat wcześ-
niej otwarto Muzeum Po-
wstania Warszawskiego, 
stanowiące hołd dla tych, 
którzy w  1944 roku wal-
czyli o wolną Polskę. 

MICHAŁ MIESZKO PODOLAK

mieszko-85@o2.pl
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Niemcy w trakcie Powstania zniszczyli około 25% zabudowy stolicy, a kolejne 30 proc. wyburzyli podczas planowego 
niszczenia miasta, które skończyło się 17 stycznia 1945 roku, kiedy do Warszawy wkroczyła 1. Armia Wojska Polskiego
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TRUDNA WIZYTA 

DONALDA TUSKA W OLSZTYNIE
Piątkowa wizyta Donalda Tuska w Olsztynie nie należała do łatwych. Lider opozycji przyjechał rozmawiać o problemach 
władz miasta z otrzymaniem dotacji rządowych, a zaczął od rozmowy z związkowcami z ratusza o ich konfl ikcie 
z prezydentem Piotrem Grzymowiczem.

P
rezydent Olsztyna 
Piotr Grzymowicz 
od dawna narzeka 
na pomijanie Olszty-

na w przyznawaniu dotacji 
z  programów rządowych. 
O  problemach Olsztyna 
z dotacjami dowiedział się 
Donald Tusk i  jako lider 
opozycji przyjechał w pią-
tek do Olsztyna przyjrzeć 
się sprawie. Zanim jednak 
dotarł na spotkanie z prezy-
dentem Olsztyna i lokalny-
mi działaczami Platformy 
Obywatelskiej, zatrzymali 
go związkowcy z  ratu-
sza, którzy są w konfl ikcie 
Piotrem Grzymowiczem. 
Urzędnicy domagają się dla 
siebie podwyżek.

— Trudno mi to komen-
tować. Jestem tu gościem 
— mówił do protestujących 
Donald Tusk.

Lider opozycji wysłuchał 
jednak rozżalonych związ-
kowców. — Jestem zwolen-
nikiem podwyżek w  sferze 
budżetowej — zapewniał ich. 

Przewodniczący Plat-
formy Obywatelskiej na 
spotkanie z Piotrem Grzy-
mowiczem dotarł z  pół-
godzinnym opóźnieniem. 
Wyraźnie było widać, że 
rozmowa ze związkowca-
mi bardzo go poruszyła. 
Spotkanie z  prezydentem 
i działaczami PO odbyło się 
za zamkniętymi drzwiami. 

—  Olsztyn otrzymał naj-
mniej funduszy ze wszyst-
kich polskich miast od 
pisowskiego rządu —  po-
wiedział dziennikarzom 
przed wejściem na spotka-
nie Donald Tusk. — Olsztyn 
ma 29 zł na głowę, a  są 
miasta, które mają 1 tys. zł 
na mieszkańca. Przyjecha-
łem dowiedzieć się, dlacze-
go tak jest — dodał.

— Olsztyn jest pomija-
ny w  rozdawaniu różnych 
subwencji. Czy z Funduszu 
Inwestycji Lokalnych, czy 
inwestycji strategicznych. 
W  Chełmie, gdzie rządzi 

prezydent popierany przez 
PiS, miasto dostaje 1 tys. zł 
na mieszkańca. To 40 razy 
więcej — przekonywał w po-
dobnym duchu Piotr Grzy-
mowicz.

Ofi cjalnie nie wiadomo, 
o czym jeszcze rozmawiali 
olsztyńscy działacze Plat-
formy Obywatelskiej z Do-
naldem Tuskiem. Nieofi -
cjalnie dowiedzieliśmy się, 
że Donald Tusk krytykował 
władze Olsztyna za brak 
wyższych podwyżek dla 
pracowników urzędu.

Po spotkaniu Donald 
Tusk zwiedził Plażę Miej-

ską w Olsztynie, gdzie roz-
mawiał z  mieszkańcami 
i turystami. 

Przed przyjazdem do Ol-
sztyna Donald Tusk był 
w Olsztynku. Tam spotkał 
się z  nowym burmistrzem 
Robertem Waraksą z  PO, 
który tydzień temu — z re-
kordowym wynikiem — wy-
grał wybory uzupełniające 
w gminie.

— Jest moim współpra-
cownikiem w  Platformie 
Obywatelskiej, jednak 
wynik 63,4 proc. uzyskał 
dzięki lokalnej społeczności 
— przyznał na konferencji 

prasowej w Olsztynku Do-
nald Tusk. —  To większe 
poparcie, niż dowolnej 
partii politycznej. Dla nas to 
inspiracja. Z takimi ludźmi 
będę chciał budować przy-
szłe zwycięstwo — dodał.

„Gazeta Olsztyńska” za-
równo o  dotacjach dla 
Olsztyna, jak konflikcie 
prezydenta z urzędnikami 
domagającymi się wyższych 
podwyżek pisała wielo-
krotnie. Kilka dni temu 
relacjonowaliśmy starania 
Olsztyna o dotację z Polskie-
go Ładu na budowę parku 
przemysłowego w okolicach 
Tracka za 250 mln złotych. 
Prezydent Piotr Grzymo-
wicz zabiega w tej sprawie 
o poparcie lokalnych posłów 
ze wszystkich ugrupowań 
w staraniach. Przypomnij-
my. Na spotkanie przyszło 
do prezydenta tylko kilku 
spośród 18 parlamenta-
rzystów. Zabrakło nie tylko 
części posłów PiS, ale także 
KO i PSL.

Nieobecni tłumaczyli po-
tem w  „Gazecie Olsztyń-
skiej”, dlaczego się nie po-
jawili. Parlamentarzyści PiS 
przyznawali, że nie chcą wy-
słuchiwać, jak to określają, 
„ciągłych narzekań Piotra 
Grzymowicza na władzę 
w Warszawie”.

Na bieżąco relacjonujemy 
również protesty związkow-

ców z ratusza, których nie 
satysfakcjonuje wysokość 
dotychczasowych podwy-
żek. — Pensje pracowników 
Urzędu Miasta Olsztyna 
w  tym roku były podno-
szone dwukrotnie, łącznie 
średnio o 500 złotych brutto 
— wyjaśnia Piotr Grzymo-
wicz, prezydent Olsztyna. 

STANISŁAW KRYŚCIŃSKI

s.kryscinski@gazetaolsztynska.pl

Przewodniczący Donald 

Tusk narzeka na zbyt 

małe podwyżki dla urzęd-

ników. Prezydent miasta nie 

chce bardziej go zadłużać, 

ogranicza podwyżki i wygasza 

niektóre inwestycje, bo nie ma 

pieniędzy. Urzędnicy narze-

kają, że za mało zarabiają, 

a związkowcy ich popierają. 

Parlamentarzyści Zjedno-

czonej Prawicy narzekają 

na narzekania na rząd przez 

prezydenta Grzymowicza. Ten 

narzeka na poziom dotacji od 

rządzących. Rządzący pewnie 

też na coś narzekają w związ-

ku z rządzącymi Olsztynem, 

bo przeznaczają na jednego 

mieszkańca znacznie mniej 

niż na mieszkańca Chełma. 

Jak rozwiązać tę kwadraturę 

koła tak, aby zamiast narzekań 

powstawały nowe inwestycje 

dla mieszkańców Olsztyna?

MACIEJ MATERA, 

RED. NACZ. GAZETY OLSZTYŃSKIEJ

— Jest moim współpracownikiem w Platformie Obywatelskiej, jednak wynik 63,4 
proc. uzyskał dzięki lokalnej społeczności — powiedział w Olsztynku Donald Tusk 
w czasie spotkania z Robertem Waraksą
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S
ąd Rejonowy w  Ol-
sztynie warunkowo 
umorzył postępowa-

nie karne wobec Jana M. 
Lekarz był oskarżony o nie-
umyślne narażenie rodzą-
cego się dziecka na bezpo-
średnie niebezpieczeństwo 
utraty życia albo ciężkiego 
uszczerbku na zdrowiu.

Przypomnijmy, że Proku-
ratura Regionalna w  Bia-
łymstoku w styczniu 2022 r. 
skierowała w  tej sprawie 
akt oskarżenia do Sądu 
Rejonowego w  Olsztynie. 
Sprawa dotyczy zarzutu 
nieprawidłowości przy po-
rodzie, do których miało 
dojść w  jednym z  szpitali 

w Olsztynie. Tego dnia Jan 
M. sprawował opiekę nad 
pacjentką oraz jej rodzą-
cym się dzieckiem. Według 
ustaleń prokuratora oska-
rżony na skutek niezacho-
wania ostrożności dopuścił 
się błędu decyzyjnego co do 
zasad prowadzenia porodu. 

Jego błąd miał polegać na 
tym, że pomimo nieprawid-
łowego, czyli nie świadczą-
cego o  dobrostanie płodu 
zapisu KTG, nie podjął on 
decyzji o  kontynuowaniu 
badania KTG, monitorują-
cego pracę serca rodzącego 
się dziecka. 

Zdaniem prokuratury 
oskarżony nie podjął tym 

samym działań mogących 
wykluczyć, ograniczyć 
lub zneutralizować nie-
bezpieczeństwo dla życia 
lub zdrowia rodzącego 
się dziecka, działając na 
jego szkodę. Poród odbył 
się przez cesarskie cięcie 
jeszcze tego samego dnia. 
Dziecko urodziło się z kom-
plikacjami zdrowotnymi.

Proces Jana M. rozpo-
czął się w  dniu 18 marca 
przed Sądem Rejonowym 
w  Olsztynie. Oskarżony 
nie przyznał się do popeł-
nienia zarzucanego mu 
czynu i złożył wyjaśnienia. 
Sąd Rejonowy w Olsztynie, 
stwierdzając winę oskarżo-

nego, jednocześnie warun-
kowo umorzył wobec nie-
go postępowanie karne na 
okres 2 lat próby. Ponadto 
sąd obciążył oskarżonego 
kosztami sądowymi.

Sąd  Rejonowy, podając 
ustne motywy wyroku, 
podkreślił, że brak konty-
nuacji zapisu KTG rodzą-
cego się dziecka był jedyną 
nieprawidłowością w  po-
stępowaniu personelu me-
dycznego szpitala. W ocenie 
sądu oskarżony zasługuje 
na dobrodziejstwo warun-
kowego umorzenia postę-
powania, ponieważ stopień 
jego winy oraz rodzaj i sto-
pień naruszenia przez nie-

go reguł ostrożności w po-
staci braku kontynuacji 
zapisu KTG nie są znaczne. 

Sąd miał przy tym na 
uwadze, że oskarżony nie 
był wcześniej karany, a jego 
warunki osobiste oraz do-
tychczasowy sposób życia 
uzasadniają przypuszcze-
nie, że pomimo warunko-
wego umorzenia postępo-
wania w przyszłości będzie 
on przestrzegał porządku 
prawnego. Wyrok w  tej 
sprawie nie jest prawo-
mocny.

Niezależnie od spra-
wy karnej, przed Sądem 
Okręgowym w  Olsztynie 
toczyła się sprawa cywil-

na z  powództwa poszko-
dowanego dziecka i  jego 
matki przeciwko szpita-
lowi, w  którym odbył się 
poród. Strona powodowa 
domagała się od pozwa-
nego szpitala zasądzenia 
renty i  zapłaty, w  tym za-
płaty zadośćuczynienia. 
14 lipca 2022 r. w sprawie 
cywilnej został wydany 
wyrok uwzględniający po-
wództwo w znacznym za-
kresie. Wyrok nie jest pra-
womocny. Pełnomocnicy 
strony powodowej i strony 
pozwanej złożyli wnioski 
o  sporządzenie pisemne-
go uzasadnienia tego roz-
strzygnięcia.

ZAPADŁ WYROK W SPRAWIE OLSZTYŃSKIEGO LEKARZA
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PRAWIE 1,8 MLD EURO DLA WARMII I MAZUR
Województwo warmińsko-mazurskie otrzyma blisko 1,8 mld euro z polityki spójności na lata 2021-2027 na realizację 
programów regionalnych. Minister funduszy i polityki regionalnej Grzegorz Puda oraz marszałek Gustaw Marek Brzezin 
podpisali w Giżycku kontrakt programowy.

83522otbr-a-M

OBWIESZCZENIE

Zgodnie z art. 11f ust. 3 i 4 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych 
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RENATA

 SZCZEPANIK

r.szczepanik@

gazetaolsztynska.pl

W 
C e n t r a l n y m 
Ośrodku Spor-
tu –  Ośrodku 
Pr z y g o t o w a ń 

Olimpijskich w  Giży-
cku odbyło się spotkanie 
przedstawicieli branży tu-
rystycznej Warmii i Mazur 
z  udziałem ministra fun-
duszy i  polityki regional-
nej Grzegorza Pudy oraz 
marszałka województwa 
warmińsko-mazurskiego 
Gustawa Marka Brzezina. 
Wziął w nim także udział 
Artur Chojecki, wojewoda 
warmińsko-mazurski. 

Podczas spotkania omó-
wiono założenia nowej 
perspektywy finansowej 
na lata 2021-2027 ze 
szczególnym uwzględnie-
niem możliwości wspar-
cia branży turystycznej 
jako kluczowego czynnika 
rozwoju naszego regionu. 
Uczestnicy konferencji 
poznali moż liwoś ci po-
zyskania funduszy z  Unii 
Europejskiej na rozwój 
szeroko rozumianej branży 
turystycznej. 

—  Województwo war-
mińsko-mazurskie należy 
do jednych z  najbardziej 
atrakcyjnych turystycznie 
regionów Polski. Walory 
przyrodnicze, czyste środo-
wisko sprzyjają rozwojowi 
turystyki —  mówił mini-
ster funduszy i polityki re-
gionalnej Grzegorz Puda. 
— Dlatego jednym z głów-
nych celów zaplanowa-
nych w  ramach funduszy 
unijnych oraz krajowych 
inwestycji jest poszerzenie 
oferty turystycznej i kultu-
ralnej Warmii i Mazur oraz 
zwiększenie ich udziału 
w rozwoju gospodarczym.

KONTRAKT PODPISANY

Minister Grzegorz Puda 
oraz marszałek Gustaw 
Marek Brzezin podpisali 
w  Giżycku kontrakt pro-
gramowy na lata 2021-
2027 dla Warmii i Mazur, 
który jest dokumentem 
szczegółowo określającym 
wielkość i sposób wydatko-
wania pieniędzy unijnych 
przewidzianych dla regio-
nu w ramach polityki spój-
ności do 2027 roku. War-

mia i Mazury dzięki temu 
mogą liczyć na 1 mld 786 
mln euro dofi nansowania.

—  Podpisanie kontrak-
tu programowego otwiera 
drogę do negocjacji z Ko-
misją Europejską. Pie-
niądze wraz ze środkami 
krajowymi będą wspierać 
najważniejsze potrzeby 
rozwojowe regionu — po-
wiedział minister Grzegorz 
Puda. —  Dobrze zarządza-
ne i wykorzystane fundusze 
unijne i krajowe sprawia-
ją, że region staje się coraz 
bardziej konkurencyjny, 
a  mieszkańcom żyje się 
lepiej. Środki te pomogą 
pokonać dystans rozwo-
jowy regionu i realizować 
inwestycje drogowe, kole-
jowe, rozwijać infrastruk-
turę turystyczną i szeroko 
rozumiany kapitał społecz-
ny — dodał. 

W ramach nowej per-
spektywy fi nansowej różne 
podmioty Warmii i Mazur 
będą mogły ubiegać się 
o  dofinansowanie m.in. 
z programu Fundusze Eu-
ropejskie dla Warmii i Ma-
zur. Do tej pory region wy-
korzystał około 35 mld zł.

KANAŁ ELBLĄSKI 

I WIELKIE JEZIORA

— Środki unijne są 
bardzo ważne dla całe-
go regionu warmińsko-
-mazurskiego oraz jego 
mieszkańców. Pieniądze 
wykorzystujemy w  stu 
procentach głównie dzię-

ki beneficjentom, bez 
których nie udałoby się 
rozwijać naszego regio-
nu —  powiedział Gustaw 
Marek Brzezin, marszałek 
województwa warmińsko-
-mazurskiego. 

I dodał: —  Plan działa-
nia związany z  wykorzy-
staniem środków z nowej 
perspektywy finansowej 
jest skrupulatnie przygo-
towany z uwzględnieniem 
rozwoju gospodarczego, 
społecznego, infrastruk-
tury oraz partnerstwa sa-
morządów, Wód Polskich 
i  innych podmiotów, bez 
których nie udałoby się 
nam zrealizować kluczo-
wych inwestycji na Warmii 
i Mazurach. 

Marszałek wspomniał też 
o  największej inwestycji 
w warmińsko-mazurskim 
i naszych jeziorach. 

— W  Krainie Wielkich 
Jezior Mazurskich pla-
nujemy inwestycje war-
tości blisko 100 mln euro 
z  wykorzystaniem ścieżki 
masterplanu. Chcemy też 
ukierunkować się na Kanał 
Elbląski i przeznaczyć na 
ten cel około 80 mln euro. 
Warmia i Mazury staje się 
regionem konkurencyjnym 
nie tylko pod względem tu-
rystycznym, ale też gospo-
darczym i  innowacyjnym 
— zaznaczył.

W pakiecie Warmii i Ma-
zur znalazły się m.in. pro-
gramy zielonej transforma-
cji, czyli przedsięwzięcia 

pozytywnie wpływające 
na środowisko, sprzyjają-
ce niskoemisyjności, łago-
dzące przyczyny i  skutki 
zmian klimatu. Ponadto 
premiowane będą pro-
gramy wspierające re-
gionalne innowacje, in-
teligentne specjalizacje, 
a  także przedsięwzięcia 
związane z cyfrową trans-
formacją i  wdrażaniem 
nowoczesnych technologii 
cyfrowych. Część z uzgod-
nionych w kontrakcie pro-
gramowym przedsięwzięć 
ma charakter długofalowy 
i stanowi kontynuację dzia-
łań już realizowanych.

— Od lat nasze woje-
wództwo dynamicznie roz-
wija się dzięki funduszom 
unijnym i  środkom kra-
jowym. Przy współpracy 
z  lokalnymi samorządami 
będzie możliwość zrealizo-
wania wielu ważnych dla 
mieszkańców inwestycji, 
działań, programów, które 
spowodują zrównoważo-
ny rozwój całego regionu 
— powiedział Artur Cho-
jecki, wojewoda warmiń-
sko-mazurski. —  Środki 
unijne z nowej perspekty-
wy będą współpracowały 
z  funduszami krajowymi, 
które w  ostatnich latach 
bardzo intensywnie do 
naszego województwa 
napływały. Są szansą na 
przyspieszony rozwój 
i wykorzystanie potencja-
łu naszego regionu. Czuję 
się zobowiązany jeszcze 
ściślej współpracować z sa-
morządem województwa 
oraz innymi samorządami 
regionu, aby skutecznie 
i  efektywnie wykorzystać 
wszystkie fundusze.

NOWA PERSPEKTYWA

Warmia i Mazury objęte 
zostaną też programem 
Fundusze Europejskie dla 
Polski Wschodniej, który 
ułatwi m.in. rozwój trans-
portu, aktywizację kapi-
tału społecznego, rozwój 
turystyki i  usług uzdro-
wiskowych. Po pieniądze 
będą mogły sięgnąć małe 
i średnie przedsiębiorstwa, 
ośrodki innowacji, opera-
torzy dystrybucyjnych sieci 
energetycznych, parki na-
rodowe i  zarządcy obsza-
rów chronionych Natura 
2000, samorządy, partne-
rzy organizacji pozarzą-

dowych, organizacje tury-
styczne.

Ponadto z  unijnego 
wsparcia będzie można re-
alizować projekty z branży 
turystycznej także w  ra-
mach Krajowego Planu 
Odbudowy –  rozwój pro-
duktów, usług, umiejęt-
ności pracowników oraz 
w ramach programów re-
gionalnych –  inwestycje 
w  obiekty i  miejsca two-
rzące turystyczne szlaki 
tematyczne (historyczne, 

kulturowe, przyrodnicze) 
lub rodzajowe (kajako-
we, rowerowe). Z  tej puli 
w  programie dla Warmii 
i  Mazur będzie można 
ubiegać się o  ok. 94 mln 
euro na rozwój produk-
tów turystycznych.

• W Gazecie Olsztyńskiej już 

wkrótce wywiady z ministrem 

Grzegorzem Pudą, marszał-

kiem Gustawem Markiem 

Brzezinem i wojewodą Artu-

rem Chojeckim

Około 1,8 mld euro na lata 2021-2027 z polityki spójno-
ści dla województwa warmińsko-mazurskiego zostanie 
przeznaczone m.in. na rozwój przedsiębiorczości, 
infrastruktury, rewitalizacji oraz działań związanych 
z włączeniem społecznym i edukacją. Minister fundu-
szy i polityki regionalnej Grzegorz Puda oraz marszałek 
województwa warmińsko-mazurskiego Gustaw Brzezin 
podpisali kontrakt programowy
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WSPÓŁPRACA TO SIŁA I SUKCES
Powinniśmy działać razem na rzecz naszego wspólnego rozwoju, bo we współpracy i dialogu zawsze jest siła i sukces – mówi 
Jacek Wiśniowski, przewodniczący Związku Gmin Warmińsko-Mazurskich. To największa tego typu organizacja na naszym 
terenie. Czy Elbląg wkrótce do niej dołączy?

KAMILA 

KORNACKA

k.kornacka@

dziennikelblaski.pl

J
acek Wiśniowski 
cieszy się ogrom-
nym zaufaniem 
wśród mieszkań-

ców i mieszkanek prężnie 
rozwijającego się Lidzbar-
ka Warmińskiego, którego 
burmistrzem jest już od 
ośmiu lat. Teraz podjął się 
kolejnej ważnej roli.

— 14 czerwca podczas 
zgromadzenia Związku 
Gmin Warmińsko-Ma-
zurskich zostałem wybra-
ny jego przewodniczącym. 
To największa taka orga-
nizacja na naszym terenie 
—  skupiamy obecnie 63 
gminy i mam nadzieję, że 
będzie ich więcej — przy-
znaje Jacek Wiśniowski.

Niestety —  do Związku 
należą tylko dwie gmi-
ny z  powiatu elbląskie-
go —  Rychliki i  Młynary, 
wśród członków brakuje 
też trzech gmin powiatu 
braniewskiego —  mowa 
o Fromborku, Wilczętach 
i Pieniężnie. Chociaż — jak 
przyznaje nowy przewod-
niczący — rozmowy doty-
czące przynależności nie-
których z nich już trwają.

— Rozmawiałem już 
z  burmistrzem Frombor-
ka, który ma porozmawiać 
z radnymi. Ta współpraca 
byłaby bardzo istotna nie 
tylko ze względu na Szlak 
Kopernikowski, ale i  inne 
wspólne działania, któ-
rych się podejmujemy. 
Frombork, Pieniężno, 
Tolkmicko, Milejewo, Pa-
słęk, Godkowo, Markusy 
i Elbląg — te gminy będą 
przedmiotem mojego 
bardzo dużego zaintere-
sowania — zapowiada Ja-
cek Wiśniowski.

I  dobrze, bo przynależ-
ność do Związku to w za-
sadzie same plusy.

— Mamy duże możliwo-
ści wspierania i prowadze-
nia dialogu dotyczącego 
naszego województwa 
—  również terenów el-
bląskich. Mamy przecież 
Warmię, Mazury i Powiśle 
—  każdy z  tych regionów 
ma swoją historię, moc-
ne strony i  indywidualne 
możliwości rozwoju tury-
stycznego i  gospodarcze-

go, a  kiedy je połączymy 
— tworzymy bardzo silny 
teren —  podkreśla bur-
mistrz Lidzbarka Warmiń-
skiego i  przewodniczący 
Związku Gmin Warmiń-
sko-Mazurskich.

— Elbląg to przyszłość, 
a  port to okno, które ot-
worzy nową drogę na 
Warmię i Mazury. Są już 
przecież drogi wojewódz-
kie, które prowadzą od El-
bląga w głąb Warmii i Ma-
zur — w stronę Lidzbarka 
Warmińskiego, jest też 
ostatnio wyremontowana 
droga przez Pieniężno do 
Bartoszyc i ta przez Orne-
tę do Lidzbarka Warmiń-
skiego, dalej otwierają się 
drogi w  stronę Biskupca 
i jedziemy z Warmii aż na 
Mazury. Prawda jest taka, 
że to od rozwoju Elbląga 
i gmin ościennych będzie 
zależało to, jak nasze wo-
jewództwo wykorzysta 
możliwości, które da nam 
nowa droga wodna łączą-

ca Zalew Wiślany z Zato-
ką Gdańską —  mówi Ja-
cek Wiśniowski.

Przewodniczący Związki 
Gmin Warmińsko-Ma-
zurskich ma nadzieję, że 
wkrótce spotka się z pre-
zydentem Elbląga, by po-
rozmawiać przynależności 
miasta i gminy do organi-
zacji.

— Chciałbym połączyć 
w  przyszłości gminy po-
wiatu elbląskiego z  nową 
specjalizacją naszego wo-
jewództwa, którą jest zdro-
we życie — zapowiada Ja-
cek Wiśniowski.

I dodaje: — Jeżeli chodzi 
o Elbląg, może warto roz-
mawiać o tym, by fi nanso-
wanie dotyczące rozbudo-
wy portu zostało sprawnie 
wykorzystane do tego, 
by rozwijać gospodarczo 
cały nasz region? Zamiast 
sukcesów politycznych, 
lepiej szukać tych gospo-
darczych, a  mieszkańcy 
sami ocenią później nasze 

starania, głosując. Powin-
niśmy reprezentować dany 
region, a nie daną partię. 
Rozumiem rozgrywki par-
tyjne, chociaż sam nigdy 
do żadnej nie należałem 
—  uważam jednak, że na 
tym poziomie powinni-
śmy rozmawiać o rozwoju 
naszego regionu, który 
jest naprawdę zaniedbany. 
Różne statystyki wskazują, 
że jesteśmy zepchnięci na 
margines najbiedniejszych 
gmin w Polsce.

CZY DA SIĘ TO ZMIENIĆ?
— Wszystko da się zmie-

nić —  ważne jest to, by-
śmy nie prowadzili wojny 
polsko-polskiej, ale razem 
zaangażowali się do tego, 
aby rozwijać nasz region 
gospodarczo i turystycznie. 
Nasze tereny są przecież 
przepiękne, a naturalnych 
właściwości i  możliwości 
rozwoju jest tutaj sporo. 
Wystarczy spojrzeć na 
inteligentne specjalizacje 

wskazane przez samorząd 
województwa — ekonomia 
wody, żywność wysokiej ja-
kości oraz drewno i meb-
larstwo — dołączy do tego 
zdrowe życie — nie żaden 
slogan, ale duża specjaliza-
cja, która będzie rozwijała 
się w  przyszłości, wyko-
rzystując nasze walory tu-
rystyczne i  środowiskowe 
oraz zasoby hotelowe i me-
dyczne. To dla nas szansa 
na sukces —  odpowiada 
Jacek Wiśniowski.

ZWIĄZEK DZIAŁA 
I PLANUJE
Jako Związek Gmin 

Warmińsko-Mazurskich 
bardzo często uczestniczy-
my w opiniowaniu różnych 
projektów ustaw i  często 
bywa tak, że nasza opinia 
jest brana pod uwagę na 
poziomie legislacyjnym. 
Mamy też swojego przed-
stawiciela we wspólnej ko-
misji rządu i samorządów 
—  na tym etapie jeszcze 
bez prawa głosu, ale myślę, 
że jak będzie nas koło set-
ki, to i to da się w przyszło-
ści zmienić —  stwierdza 
przewodniczący Związku.

— Dzięki naszym ostat-
nim działaniom pochylo-
no się nad ustawą, która 
miała wejść w  życie od 
stycznia 2023 roku — mó-
wiła o  ewidencji umów 
sektora fi nansów publicz-
nych na kwotę wyższą niż 
500 złotych. Takich umów 
jest bardzo dużo, mogłoby 
to więc pogrążyć działy 
związane z administracją. 
Ustawa nie będzie jednak 
wprowadzona z  nadcho-
dzącym rokiem, ale z po-
czątkiem 2024. Co więcej, 
prowadzone są prace nad 

zmianą jej treści — mówi 
Jacek Wiśniowski. 

Związek to również 
wspólne działanie dla do-
bra inwestycji.

— Zwróciliśmy się ostat-
nio do BGK z prośbą o in-
terpretację możliwości 
połączenia dwóch dofi-
nansowań —  z  Rządowe-
go Funduszu Polski Ład: 
Program Inwestycji Stra-
tegicznych i  z  Rządowy 
Fundusz Rozwoju Dróg. 
Niektóre gminy otrzyma-
ły dofi nansowania z  obu 
programów, ale kosztorysy 
i wnioski z 2021 były nie-
doszacowane, czego winą 
jest infl acja. Ale z połącze-
nia tych dwóch dofi nan-
sowań jesteśmy w  stanie 
wykonać szereg inwestycji 
nawet z dofi nansowaniem 
do 90 procent kosztów 
— podkreśla pan przewod-
niczący.

— Dostaliśmy odpo-
wiedź i zielone światło, te-
raz wszystkie uzyskane od 
BGK informacje możemy 
przekazać gminom należą-
cym do Związku — szkoda, 
że nie mamy kompletu 116 
gmin, bo wtedy skorzysta-
łoby całe województwo 
—  stwierdza Jacek Wiś-
niowski. 

To nie wszystko. Organi-
zacja ma też ciekawe plany. 
Jednym z nich jest zebra-
nie wszystkich lokalnych 
parlamentarzystów wokół 
okrągłego stołu. 

— Chcemy razem poroz-
mawiać o  możliwościach 
wsparcia rozwoju gospo-
darczego i  turystycznego 
Warmii, Mazur i  Powiśla 
z  parlamentarzystami 
wszystkich ugrupowań. 
Warmia, Mazury i Powiśle 
są nasze, a  nie wybranej 
grupy politycznej. A ci, któ-
rzy zostali wybrani, by re-
prezentować mieszkańców 
i mieszkanki tych terenów, 
powinni wspólnie działać 
na rzecz rozwoju całego 
województwa — przyznaje 
przewodniczący Związku.

I  podsumowuje: —  Za-
wsze we współpracy 
i w dialogu jest siła i sukces. 
Mam nadzieję, że gminy 
—  szczególnie z  regionu 
Powiśla —  będą chciały 
do nas dołączyć, żebyśmy 
mogli razem realizować 
inicjatywy na rzecz nasze-
go wspólnego rozwoju.
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JACEK 
WIŚNIOWSKI: 
ELBLĄG TO 
PRZYSZŁOŚĆ, 
A PORT TO OKNO, 
KTÓRE OTWORZY 
NOWĄ DROGĘ NA 
WARMIĘ I MAZURY.
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OLSZTYN MA OGRÓD SPOŁECZNY 
Ogród społeczny może być ciekawym sposobem na spędzanie czasu i integrację. Jest otwarty 24 godziny na dobę, 7 dni 
w tygodniu. Można tu przyjść zawsze, gdy ma się ochotę. Pierwsza taka inicjatywa właśnie ruszyła w Olsztynie.

ADA ROMANOWSKA

a.romanowska@

gazetaolsztynska.pl

O
grody społeczne 
to ogólnodostępna 
zielona przestrzeń, 
która pozwala nam 

spędzić czas blisko natury. 
Od klasycznych parków 
czy ogrodów różnią się 
tym, że zazwyczaj obejmu-
ją dość małe przestrzenie 
— często są to usytuowa-
ne pomiędzy budynkami 

miejsca, które pozwalają 
mieszkańcom odetchnąć 
i spędzić czas w otoczeniu 
przyrody. 

— Ogród społeczny to 
miejsce stworzone dla 
mieszkańców i z mieszkań-
cami. To idea popularna na 
całym świecie, szczególnie 
w  Europie. Pierwszy taki 
ogród powstał w  Olszty-
nie na zielonych tarasach 
tuż za CEiIK. To miej-
sce zabytkowe, więc nasz 
ogród jest jednak mobilny 

i w każdej chwili można go 
przenieść w  inne miejsce 
— mówi Anna Maria Nad-
grabska z Biura Dzielnicy 
Zatorze i  Fundacji War-
sztat Zmiany. —  Ogród 
jest otwarty 24 godziny 
na dobę, 7 dni w tygodniu. 
Można tu przyjść zawsze, 
gdy ma się ochotę, żeby 
pokontemplować albo 
z  nami popielić czy pod-
lać rośliny. Można nawet 
skubnąć sobie jakiś owoc, 
na przykład poziomkę. 

I dodaje: — W tym miej-
scu będziemy również 
realizować różnego ro-
dzaju warsztaty związane 
z  tematem ogrodowym 
i  ekologicznym. W  dru-
giej połowie sierpnia ru-
szamy z  cyklem spotkań 
w  całym Olsztynie, bo 
razem z  mieszkańcami 
chcemy stworzyć kon-
cepcję ogrodów społecz-
nych w  całym mieście. 
Na mapie olsztyniacy 
zaznaczają miejsca, gdzie 

powinny powstać ogrody 
społeczne. Każde osiedle 
chce mieć takie miejsce. 
Ale to dobrze. Wraca-
my do idei zielonych 
podwórzy, ogródków, 
skwerów i Olsztyna jako 
miasta ogrodu. To ko-
lejny element powsta-
wania zieleni miejskiej, 
ale w  społecznym tonie, 
czyli tworzonym razem 
z mieszkańcami. 

W czasie otwarcia pierw-
szego ogrodu społecznego 

w  Olsztynie można było 
wziąć udział w  warszta-
tach malowania ekotoreb 
i  koszulek oraz budowa-
nia konstrukcji z klocków. 
Mieszkańcy poznali rów-
nież bliżej świat owadów. 
Mieli okazję również wy-
siać, posiać, zasadzić lub 
nasadzić rośliny w  skrzy-
niach. 

Były również zagadki 
smakowe i  cuda na kiju, 
czyli animacje z wykorzy-
staniem darów natury. 

Na tegoroczny konkurs „Pa-

miątka regionu Warmii i Mazur 

2022”, który organizowany był 

przez samorząd województwa 

warmińsko-mazurskiego, 

wpłynęło 46 prac z całej Pol-

ski. Konkurs prowadzony jest 

od 2007 roku. Dotąd wpłynęło 

700 prac.

W tym roku regulamin 

konkursu został nieco zmo-

dyfi kowany, bo prowadzony 

był w dwóch kategoriach. 

Pierwsza z nich to regional-

ne pamiątki, kojarzące się 

z naszym regionem, symboli-

zujące jego kulturę, tradycje 

regionalne i zwyczaje. Z kolei 

w kategorii „Mikołaj Kopernik 

wybrał Warmię” chodziło o po-

zyskanie pamiątki związanej 

z Mikołajem Kopernikiem, jego 

życiem, dokonaniami oraz 

związkami z Warmią.

Prace oceniało jury. Także 

internauci wybierali swoich 

faworytów w ob kategoriach.

Wszystkie tegoroczne prace 

obecnie można oglądać 

w Muzeum Budownictwa 

Ludowego – Park Etnografi cz-

ny w Olsztynku, natomiast od 

1 do 31 października 2022 roku 

będą prezentowane na wysta-

wie w Wojewódzkiej Bibliotece 

Publicznej w Olsztynie.

Nagrodzeni:

• Kategoria „Pamiątka regionu 

Warmii i Mazur 2022”:

— I miejsce – Koc „Mur pruski”, 

autor Elżbieta Wierdak

— II miejsce – Zestaw talerzy-

ków deserowych „Legendy na 

stół”, autor Natalia Reszka, 

Agnieszka Zielińska

— III miejsce – Zydelek war-

miński, autor Stowarzyszenie 

Wzornictwo Przemysłowe 

Warmii i Mazur, Dolux/_M

— nagroda internautów 

– „Warmia i Mazury - szach 

i mat”, autor Eleonora i Rafał 

Toś. Kaflarnia Warmińska. 

Pracownia ceramiki Eleono-

ra Toś

• Kategoria „Mikołaj Kopernik 

Wybrał Warmię”:

— I miejsce: koszulka „O 

Warmio moja miła”, autor 

Agnieszka Markowicz  

— nagroda internautów: Astro 

kubek Kopernika – autor 

Eleonora i Rafał Toś. Kafl ar-

nia Warmińska. Pracownia 

ceramiki Eleonora Toś

źródło: Wrota Warmii i Mazur, RS

KOC Z MUREM PRUSKIM PAMIĄTKĄ REGIONU

K
ilka dni temu na te-
renie giżyckiej twier-
dzy Boyen niedaleko 

Bramy Kętrzyńskiej osunę-
ła się ziemia. Zapadła się 
część drogi. Zniszczona 
została kaponiera. Zda-
niem ekspertów to kata-
strofa budowlana. Przez 
amfiteatr wyznaczono 
tymczasowy dojazd służb 
ratowniczych. Wszystkie 
zaplanowane imprezy od-
będą się w terminach.

— Ścieżka rowerowa 
wokół Twierdzy Boyen 
jest przejezdna i dostępna 
– z wyłączeniem czasowym 
podczas organizacji imprez 
w  amfiteatrze –  a  prze-
mieszczanie się wzdłuż 
muru Carnota jest bez-
pieczne — wyjaśnia Woj-
ciech Karol Iwaszkiewicz, 
burmistrz Giżycka. 

Powiatowy Inspektor 
Nadzoru Budowlanego 
zakwalifi kował zdarzenie 

jako katastrofę budowlaną 
i wydał decyzję w tej spra-
wie dotyczącą zabezpiecze-
nia miejsca. Wojewódzki 
Urząd Ochrony Zabytków 
delegatura w  Ełku wydał 
decyzję o  uprzątnięciu 
zawaliska z  obowiązkiem 
odzyskania jak najwięk-
szej ilości substancji zabyt-
kowej i jej zabezpieczenia. 
Jest również decyzja, która 
mówi o konieczności odbu-
dowy kaponiery i drogi.

— Koszty odbudowy ka-
poniery jeszcze nie są zna-
ne, a prace przy zabytku ze 
względu na swoją specyfi kę 
i trudność wymagają czasu. 
Twierdza Boyen wciąż jest 
dostępna dla odwiedzają-
cych, a  zaplanowane im-
prezy w amfi teatrze odbędą 
się zgodnie z planem — wi-
jaśnia burmistrz.

Nie są jeszcze znane przy-
czyny katastrofy na terenie 
fortyfi kacji. RENATA SZCZEPANIK

KATASTROFA BUDOWLANA W TWIERDZY BOYEN
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W 
czwartek odbył się 
pierwszy przetarg 
na sprzedaż Term 

Warmińskich. Nie zgłosił się 
żaden oferent, mimo że cena 
wywoławcza nie jest wygóro-
wana, bo wynosi 46 mln 200 
tysięcy złotych plus koszt wy-
posażenia obiektu — 1 milion 
900 tysięcy złotych. 

Przypomnijmy. Prze-
targ dotyczy działki o  po-

wierzchni 10,2951 ha, na 
której znajdują się Termy 
Warmińskie, czyli obiekty 
sportowo-rekreacyjne, takie 
jak kompleks basenów, ale 
też 202 pokoje noclegowe.

Uchwałę o wyrażeniu zgo-
dy na rozpoczęcie procedur 
zmierzających do zbycia 
nieruchomości przy ul. 
Kąpielowej 1 w  Lidzbarku 
Warmińskim radni powia-

tu lidzbarskiego oraz Lidz-
barka Warmińskiego podjęli 
jeszcze w lutym tego roku.

— Już w momencie kiedy 
zakładaliśmy powstanie 
Term Warmińskich plano-
waliśmy, że wybudujemy 
je w  formule partnerstwa 
publiczno-prywatnego 
—  mówił nam wtedy Jan 
Harhaj, starosta lidzbar-
ski. — W tej sprawie została 
wówczas powołana komisja 
przy starostwie powiatowym 
w Lidzbarku Warmińskim, 
która miała do tego dopro-
wadzić. Samorząd nie jest 
stworzony do prowadzenia 
działalności gospodarczej. 
Niestety, przez cztery lata 
nie udało się nam pozy-
skać prywatnego partnera, 
w związku z tym zapadła de-
cyzja o budowie Term War-
mińskich przez samorząd 

i samorząd powiatu dokonał 
tego wspólnie z samorządem 
miejskim. 

Wczesną wiosną powiat 
podzielił działkę, na któ-
rej usytuowane są Termy 
Warmińskie, wyodrębnia-
jąc odwiert od pozostałej 
części. Odwiert bowiem zo-
staje własnością samorządu 
i  będzie służył przyszłemu 
uzdrowisku, które właśnie 
powstaje w Lidzbarku War-
mińskim. Starosta lidzbarski 
Jan Harhaj powiedział wów-
czas, że Termy Warmińskie 
nigdy nie przynosiły strat. 
Wspominał również o tym, 
że operator Term Warmiń-
skich inwestuje w ten obiekt.

— Poczynił szereg inwesty-
cji, które doprowadziły do 
poprawy funkcjonowania 
tego obiektu, dostosowano 
go bardziej do potrzeb gości 

— mówił wtedy. — Jak każdy 
inny obiekt, z biegiem lat de-
kapitalizuje się. Pozyskane 
środki ze sprzedaży byłyby 
przeznaczone do dalszego 
rozwoju społeczno-gospo-
darczego powiatu —  pod-
kreślał starosta Jan Harhaj.

Zapytany o  komentarz 
w dniu pierwszego przetar-
gu, powiedział: — Rzadko 
się zdarza, że przy sprzedaży 
takich obiektów znajdą się 

kupcy w  pierwszym prze-
targu. Zdawaliśmy sobie 
z tego sprawę.

Decyzja komisji o  nega-
tywnym przetargu musi się 
teraz uprawomocnić, co po-
trwa 7 dni, licząc od 28 lip-
ca. Kiedy się uprawomocni, 
zostanie ofi cjalnie ogłoszona 
i zarząd oraz rada powiatu 
i miasta będą musieli podjąć 
decyzję, co dalej. Do tematu 
wrócimy. LUB

NIE MA CHĘTNYCH NA TERMY WARMIŃSKIE

CHARYTATYWNY BIEG NA OTWARCIE 
W nietypowy sposób ofi cjalnie otwarto po remoncie drogę wojewódzką 512. Powstały m.in. obwodnice Górowa Iławeckiego 
i Wojciech, poprawiono lub zbudowano ronda, pojawiły się również zatoki autobusowe, chodniki i przepusty.

DARIUSZ 

DOPIERAŁA

d.dopierala@

gazetaolsztynska.pl

P
odczas remontu 
drogi wojewódzkiej 
512 powstały m.in. 
obwodnice Góro-

wa Iławeckiego i Wojciech, 
poprawiono lub zbudowa-
no ronda, a  wzdłuż drogi 
pojawiły się również zato-
ki autobusowe, chodniki 
i przepusty.

— Niezbędnym elemen-
tem modernizacji drogi 
wojewódzkiej było również 
ukończenie budowy nowej 
przeprawy mostowej w Bar-
toszycach — powiedział wi-
cemarszałek województwa 
Miron Sycz. — Dzięki temu 
doszło do połączenia całe-
go przebiegu trasy drogami 
wojewódzkimi zachodniej 
ze wschodnią częścią woje-
wództwa warmińsko-ma-
zurskiego. Już teraz widzę, 
że zwiększyła się ilość pojaz-
dów na trasie. 

Uroczystość miała niety-
pową formę. Uczestnicy wy-
darzenia musieli dobiec do 
Górowa Iławeckiego, gdzie 
nastąpiło ofi cjalne przecię-
cie, a właściwie przerwanie 
symbolicznej wstęgi. 

28 lipca o godzinie 10.30 
z Bartoszyc wyruszyła szta-
feta do Górowa Iławeckie-

go. Druga część sztafety 
wystartowała z Pieniężna. 
Uczestnicy pokonali 48 
kilometrów, a trasa została 
podzielona pomiędzy 49 
osób. W biegu uczestniczy-
li samorządowcy, przed-
stawiciele Straży Granicz-
nej, Policji, Zarządu Dróg 
Wojewódzkich w Olsztynie 
i wykonawcy. Każdy miał do 
pokonania od 200 do 1000 
metrów. 

— Jest to najdłuższa, li-
cząca blisko 50 km inwe-
stycja drogowa oddawana 
w  obecnej perspektywie 
unijnej 2014-2020, czyli 
część drogi 512 od Pienięż-
na, przez Górowo Iławeckie 
do Bartoszyc — powiedział 
Miron Sycz. — Przypomnę, 
że jest realizowana w  ra-

mach naszego programu 
„Drogi wojewódzkie szla-
kiem alternatywno-północ-
nym od Elbląga, poprzez 
Frombork, Braniewo, Pie-
niężno, Górowo Iławeckie, 
Bartoszyce do Kętrzyna, 
Węgorzewa i Gołdapi”. 

Akcja miała również wy-
miar charytatywny: wyko-
nawca robót budowlanych 

zobowiązał się, by za każ-
dy przebiegnięty kilometr 
przekazać tysiąc złotych 
na rzecz Stowarzyszenia 
Środkowo-Europejskie Cen-
trum Szkolenia Młodzieży 
z siedzibą w Górowie Iławe-
ckim. Jak mówili uczestnicy 
biegu, była to fantastyczna 
inicjatywa, która uświetniła 
ofi cjalne otwarcie drogi 512. 

W Pieniężnie sztafetę 
rozpoczął marszałek wo-
jewództwa Gustaw Mark 
Brzezin, a  zakończył wi-
cemarszałek Miron Sycz. 
Z kolei od strony Bartoszyc 
bieg zainaugurował starosta 
powiatu bartoszyckiego Jan 
Zbigniew Nadolny, który 
potem przekazał pałeczkę 
pracownikowi Starostwa 
Powiatowego w  Bartoszy-
cach. Następne odcinki 
pokonali przedstawiciele 
gminy wiejskiej Bartoszyce 
oraz Urzędu Miasta w Bar-
toszycach, w tym burmistrz 
Piotr Petrykowski. 

Obie grupy spotkały się 
o  godz. 12:35 w  Górowie 
Iławeckim na skrzyżowa-
niu ulic Królewieckiej i Ol-
sztyńskiej. 

Dzięki modernizacji DW 
512 już teraz możemy prze-
jechać od Bartoszyc, przez 
Górowo Iławeckie i Pienięż-
no aż do tzw. „berlinki” i da-
lej Gdańska. Będzie to trasa 
alternatywna i zdecydowanie 
szybsza od obecnej drogi, 
przebiegającej przez Lidz-
bark Warmiński i Ornetę. 

— Górowo Iławeckie na 
tej inwestycji zyska naj-
więcej —  mówi burmistrz 
Jacek Kostka. — Bartoszy-
ce, podobnie jak Pieniężno 
było połączone ze światem 
dobrą drogą. Łącząc Góro-
wo Iławeckie z Gdańskiem, 

a z drugiej strony z Bartoszy-
cami zmodernizowana trasa 
stała się częścią infrastruk-
tury miasta. Zyskaliśmy dwa 
piękne ronda i obwodnicę. 
Górowo Iławeckie stało 
się piękniejsze.

Liczy pan, że w miasteczku 
pojawią się inwestorzy?

— Tak naprawdę to już 
się dzieje. Na obwodnicy 
powstała nowa stacja ben-
zynowa, co jest efektem tyl-
ko i wyłącznie modernizacji 
drogi. To są nowe miejsca 
pracy, dodatkowy dochód 
naszych mieszkańców. W tej 
chwili w samym mieście bu-
duje się kilka nowych skle-
pów i uważam, że to również 
jest efektem tej inwestycji.  
Mam nadzieję, że ułatwi to 
również dostęp do rzemieśl-
ników, wytwórców i naszego 
małego przemysłu.

— Pierwszy raz droga 
miała być remontowana 
na przełomie 2009-2010 
— dodaje burmistrz Góro-
wa Iławeckiego. — Jednak 
środki zostały przesunięte 
na drogi w innej części woje-
wództwa. Warto zaznaczyć, 
że choć początek moderni-
zacji w Górowie Iławeckim 
dotyczył ulicy Kaliningradz-
kiej, to jednak zakończono 
ją na ulicy… Królewieckiej. 
Zgodnie z  uchwałą Rady 
Miasta ulica Kaliningradz-
ka zmieniła nazwę. 
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 REKLAMA 

A
nalitycy branży 
mieszkaniowej nie 
mają złudzeń. Rynek 

budowy mieszkań prze-
żywa zastój. I  to bardzo 
widoczny. Bartłomiej Ba-
ranowski, główny analityk 
nieruchomości związa-
ny z  domiporta.pl, zwra-
ca uwagę na dane Biura 
Informacji Kredytowej. 
Wynika z nich, że wartość 
zapytań o kredyty mieszka-
niowe spadła o 59,9 proc. 
Analityk, powołując się 
na dane GUS i informacje 
KNF, bije na alarm.

— GUS przekazał, że od 
stycznia do maja rozpo-
częto o  19,5 proc. mniej 
nowych budów. Obecnie 
bardzo trudno uzyskać kre-
dyt na zakup mieszkania. 
Jest on znacząco droższy 
niż jeszcze rok temu, a po-
nadto KNF zaleciła zaost-
rzenie polityki kredytowej 
— stwierdza Bartłomiej Ba-
ranowski.

O tym, jakim problemem 
staje się mieszkanie — nie 
tylko własne, ale także wy-
najęte — wiedzą doskona-
le mieszkańcy naszego re-
gionu. W porównaniem do 
lata 2021 roku, ceny najmu 
mieszkań skoczyły w  Ol-
sztynie nawet o  30 proc. 
Posłowie z Warmii i Mazur 
mówią „Gazecie Olsztyń-
skiej” o pomysłach swoich 
ugrupowań na zwiększenie 
dostępu Polaków do włas-
nego mieszkania.

Jerzy 
Małecki, 
poseł PiS

Zawirowa-
nia na ryn-
ku budow-

nictwa mieszkaniowego 
związane są z wojną eko-
nomiczną, którą to Rosja 
rozpoczęła, i stąd radykal-
ne wzrosty cen surowców 

naturalnych: gazu, węgla, 
ropy oraz energii i materia-
łów budowlanych, a przez 
to znaczący wzrost infl acji 
na całym świecie, w  tym 
i  w  Polsce. Brak gruntów 
pod budownictwo to je-
den z  kolejnych elemen-
tów ograniczających bu-
downictwo. Obecnie rząd 
pracuje nad rozwiązania-
mi zawartymi w projekcie 
zmian w ustawie o plano-
waniu i  zagospodarowa-
niu przestrzennym. Dzięki 
tym zmianom planowanie 
w gminach będzie  spraw-
niejsze, racjonalniejsze 
i transparentniejsze. Poja-
wią się większe możliwości 
dotyczące budowy nowych 
domów i mieszkań. 

Przypomnę, że obecnie 
już działa ustawa o budo-
wie domów do 70 m2, któ-
re można już stawiać bez 
nadmiernej biurokracji tyl-
ko na zgłoszenie, bez po-
zwolenia na budowę. Prace 
się toczą, ażeby jeszcze te 
przepisy uprościć, i jedno-
cześnie przygotowywane są 
zmiany do ustawy deregu-
lującej prawo budowlane. 
Dane GUS pokazują, że 
ok. 11 proc. lokali miesz-
kalnych w  Polsce nie jest 
zamieszkanych. W  dużej 
części pustostany są włas-
nością gmin. Na rynku 
jest dużo nieruchomości, 
które można wyremonto-
wać lub zaadaptować na 
lokale mieszkalne. Toczą 
się prace nad zmianami 
uproszczenia tych proce-
dur. Należy też wspomnieć 
ustawę, która pozwala na 
uzyskanie kredytu na za-
kup mieszkania bez wkła-
du własnego, a  z  dodat-
kową pomocą państwa, 
gdy w  trakcie spłacania 
kredytu kredytobiorcy 
urodzą się kolejne dzieci 
w rodzinie.

Janusz 
Cichoń, 
poseł KO

W  2014 
roku uru-
chomiliśmy 

fundusze mieszkaniowe 
w  BGK, skarb państwa, 
spółki skarbu państwa, 
np. Polskie Linie Kolejo-
we przekazywały tereny 
pod budowę mieszkań 
na wynajem. W  2015 
roku oddaliśmy pierwsze 
mieszkania z niższym od 
rynkowego czynszem. PiS 
przejął program, mówił 
o 1 mln mieszkań, ale nic 
nie zrobił. Przygotowane 
przez PLK, Pocztę Polską 
pod budownictwo tereny 
sprzedawał developerom. 
Tu potrzebne są prawdzi-
we i skuteczne działania, 
a nie jedynie propaganda, 
z  którą mamy obecnie 
do czynienia. W  efekcie 
mamy zastój w  budow-
nictwie mieszkanio-
wym. Trzeba wrócić do 
tych rozwiązań.

Mieszkania na wynajem 
budowane przy udziale 
środków europejskich 
np. KPO, na terenach 
skarbu państwa mogłyby 
być zdecydowanie tańsze, 
budowlanka zaś miałaby 
co robić. Warto wró-
cić też do naszego pro-
gramu „Mieszkania dla 
Młodych”. Potrzebne są 
jednak skuteczne działa-
nia przeciw inflacji, a nie 
jedynie łagodzenie ich 
skutków. Mieszkania dla 
Młodych to jednorazowe 
dofinansowanie wkła-
du własnego. Z  naszego 
programu będą mogły 
korzystać  małżeństwa do 
35 roku życia oraz single, 
a  limit wieku nie będzie 
obwiązywał małżeństw 
z trójką dzieci.

Marcin 
Kulasek, 
poseł Lewicy

N a w e t 
J a r o s ł a w 
Kaczyński 

przyznaje, że program miesz-
kaniowy PiS-owi nie wyszedł. 
Program mieszkaniowy. 
W  Polsce brakuje jednego 
miliona mieszkań na rynku 
wtórnym i jednego miliona na 
rynku pierwotnym. 60 proc. 
Polaków w wieku 25-29 lat 
mieszka ze swoimi rodzicami. 
Dwie trzecie Polaków nie ma 
zdolności kredytowej, a najem 
mieszkania na rynku prywat-
nym bardzo często pochłania 
ponad 50% dochodów.

Program mieszkaniowy 
Lewicy to nie tylko pomoc 
dla osób uboższych, to rów-
nież oferta dla rodzin z kla-
sy średniej, która rok temu 
mogły iść do banku po kre-
dyt mieszkaniowy, a dzisiaj 
zostaną odprawione z kwit-
kiem. Lewica to zmieni – za 
sprawą naszego Narodowego 
Programu Mieszkaniowego 
stworzymy system budow-
nictwa społecznego na wzór 
krajów Europy Zachodniej. 
W  latach 2025-2029 w ra-
mach Programu zbudujemy 
300 000 tanich mieszkań 
na wynajem przez 5 lat. Cały 
program będzie kosztować 
20 miliardów rocznie, z cze-
go 3 mld zł pokryją fundusze 
europejskie. Kluczową rolę 
odegra państwowy Bank Go-
spodarstwa Krajowego, który 
będzie pełnił funkcję instytu-
cji kredytującej samorządy, 
dzięki emitowanym przez 
siebie obligacjom mieszka-
niowym. Budowa mieszkań 
to zadanie dla samorządów. 
Państwo powinno zapewnić 
fi nansowanie, ale program 
powinien być realizowany 
przez samorządowców, któ-
rzy najlepiej wiedzą, gdzie 
i jak budować.

Urszula 
Pasławska, 
poseł PSL

P r o b l e m 
z dostępnoś-
cią mieszkań 

dla młodych ludzi zauważy-
liśmy dawno temu. Niestety 
rząd PiS nie wywiązał się 
z obietnic. My proponujemy 
więc dwie drogi. Po pierw-
sze: program „Własny Kąt”, 
czyli państwowa dopłata do 
wkładu własnego w wysoko-
ści 20 proc. ceny mieszkania. 
Po drugie, drogę samorządo-
wą, czyli „Grunt za złotówkę” 
możliwość zakupu działki 
budowlanej za przysłowiową 
złotówkę razem z pozwole-
niem na budowę oraz z do-
płatami 85 proc. do instalacji 
odnawialnych źródeł energii. 
Tak by dom był tani w utrzy-
maniu, maksymalnie samo-
wystarczalny energetycznie. 
To już się dzieje, w Polsce są 
samorządy oferujące mło-
dym ludziom zakup taniego 
gruntu. 

Z kolei ludzie, którzy płacą 
coraz droższe kredyty, po-
winni być zwolnieni z marży 
pobieranej przez państwowe 
banki. W  jakimś celu rząd 
PiS znacjonalizował te banki. 

Tu i  teraz potrzebny jest 
powszechny program budo-
wy tanich mieszkań fi nan-
sowany z pieniędzy z Krajo-
wego Funduszu Odbudowy. 
Jak widać, pieniędzy nie 
będzie, dopóki rządzi PiS. 
My wrócimy do tematu po 
wygranych wyborach, szyb-
ko i skutecznie rozwiążemy 
problem braku mieszkań.

Piotr 
Lisiecki, 
lider Konfe-
deracji 
na Warmii 
i Mazurach

Już w kwietniu tego roku 
zwracaliśmy uwagę na bar-

dzo duży udział zagranicz-
nych funduszy inwesty-
cyjnych w  obsłudze rynku 
nieruchomości w  Polsce. 
W ubiegłym roku 17 proc. 
mieszkań, które pojawiły 
się na rynku pierwotnym, 
zostało wykupionych przez 
zagraniczne fundusze in-
westycyjne z zamysłem naj-
mu. Większość Polaków nie 
jest w  stanie konkurować 
z  instytucjami fi nansowy-
mi zagranicy. Jesteśmy za 
tym, żeby w Polsce przyjąć 
rozwiązania istniejące już 
w Kanadzie, które ułatwia-
ją w szczególności młodym 
ludziom nabycie swojego 
pierwszego mieszkania. Do-
świadczenie naszych mło-
dych działaczy pokazuje, 
że młodym ludziom bardzo 
trudno uzyskać zdolność 
kredytową, a przez to bar-
dzo trudno założyć rodzinę 
i pójść na swoje. Uważamy, 
że w tym zakresie państwo 
mogłoby wspomóc gwaran-
cjami w szczególności mło-
de małżeństwa.

Dotychczasowe, szumnie 
zapowiadane programy 
rządowe, niestety okazują 
się fikcją. Dobrze wyglą-
dają w  propagandzie rzą-
dowej, ale w  rzeczywisto-
ści nie działają. Przecież 
mieszkanie jest bardzo do-
brym zabezpieczeniem pod 
przyszły kredyt hipoteczny. 
Państwo czy samorząd może 
partycypować w tym zabez-
pieczeniu. 

Naszą odpowiedzią na po-
trzebę nowych mieszkań, 
szczególnie dla młodych, 
jest wprowadzenie miesz-
kaniowych kont oszczęd-
nościowych. Będą one 
zwolnione z jakiegokolwiek 
opodatkowania, a wpłacane 
na nie środki będzie można 
odpisać od podstawy opo-
datkowania podatkiem PIT. 

STANISŁAW KRYŚCIŃSKI

CO Z MIESZKANIAMI?
Coraz trudniej dostać kredyt na mieszkanie. Ceny najmu są coraz droższe, a developerzy narzekają na zastój. Jakie pomysły na mieszkalnictwo mają partie 
polityczne? O to pytamy lokalnych posłów i liderów ugrupowań z Warmii i Mazur.
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STARAJĄ SIĘ WYKORZYSTYWAĆ OKAZJE
Na szczęście mamy dobrą sytuację, bo zadłużenie gminy nie jest duże. Na razie nie planujemy zaciągać kredytu na inwestycje, 
choć nie wykluczam, że może okazać się to konieczne — mówi Janusz Zakrzewski, wójt gminy Świętajno w powiecie oleckim.

— Jakie środki pozyskała 
gmina Świętajno w ramach 
3. edycji programu dla 
samorządów, w których 
działały państwowe gospo-
darstwa rolne?
— Składaliśmy dwa 

wnioski do tego progra-
mu i  otrzymaliśmy 4,85 
mln zł dofinansowania 
na modernizację Szkoły 
Podstawowej w  Świętaj-
nie. Cała inwestycja ma 
kosztować o  100 tys. zł 
więcej i tyle wyniesie nasz 
wkład własny. Szkoła ma 
już swoje lata i jej remont 
był bardzo potrzebny. Wy-
konamy m.in. wymianę 
pokrycia dachowego wraz 
z dociepleniem stropu oraz 
wszystkich okien. Niestety 
nie przeszedł nasz drugi 
wniosek na modernizację 
oświetlenia dróg i ulic na 
terenie całej gminy i zmia-
nę obecnego oświetlenia na 
ledowe. Wnioskowaliśmy 
o  kwotę 1,96 mln zł. Na 
pewno będziemy próbować 
zdobyć na ten cel środki 
przy następnej okazji. 

— Jakie inwestycje będą 
zrealizowane w gminie 
dzięki dofi nansowaniu 
z ostatniej edycji Rządo-
wego Funduszu Polski 
Ład: Program Inwestycji 
Strategicznych?  
— W tym przypadku skła-

daliśmy trzy wnioski, czyli 
maksymalną ilość, jaką 
można było złożyć i otrzy-
mać dofi nansowanie w wy-
sokości 95 proc. Pierwszy 
dotyczył remontu pięciu 
odcinków dróg gminnych 
w  miejscowościach: Su-
lejki, Niemsty, Dunajek, 
Świętajno i Pietrasze. In-
westycja będzie kosztowa-
ła 4,9 mln zł, a nasz wkład 
własny wyniesie 240 tys. 
zł. Drugi wniosek doty-
czył budowy sieci wodo-
ciągowej o długości około 
17 km w miejscowościach: 
Zalesie, Wronki, Jelonek 
i  Pietrasze. Na realizację 
tego zadania otrzymaliśmy 
5,7 mln zł, a pozostałe 300 
tys. zł dołożymy z budżetu 
gminy. Planowaliśmy też 
zagospodarować teren 
wokół urzędu gminy, m.in. 
wykonać parking, schody 
i  przystosować dla osób 
niepełnosprawnych, co 
miało kosztować 2,5 mln 
zł przy 375 tys. zł wkła-
du własnego, który w tym 
przypadku stanowił 15 

proc. wartości inwestycji, 
ale niestety nie dostali-
śmy dofi nansowania. Na-
tomiast już realizujemy 
zadania ze wsparciem 
środków z pierwszej edycji 
programu. Jesteśmy już po 
przetargu na przebudowę 
dróg gminnych w miejsco-
wościach: Chełchy, Nie-
msty, Połom i  Świętajno. 
Zadanie mamy podzielo-
ne na dwie części i  teraz 
robimy drugą. Inwestycja 
miała kosztować 2,1 mln 
zł. Udział środków gminy 
miał wynieść 5 proc., czyli 
powinniśmy dołożyć 105 
tys. zł, ale niestety po prze-
targu musieliśmy dołożyć 
prawie 500 tys. zł. Jeste-
śmy także po przetargu na 
modernizację 12 przepom-
powni ścieków na terenie 
gminy wraz zakupem sa-
mochodu typu WUKO do 
udrażniania sieci kanali-
zacyjnej, co miało kosz-
tować 1,38 mln zł, ale też 
musieliśmy dołożyć ponad 
140 tys. zł. Już 3 sierpnia 
mamy rozstrzygnięcie 
przetargu na budowę 13 
km sieci wodociągowej 
Świętajno Kolonia oraz 
Rogowszczyzna –  Dudki. 
Planowana wartości inwe-
stycji to 3,2 mln zł, w tym 
160 tys. zł wkładu własne-
go i nie wiem, ale też pew-
nie będzie trzeba dokładać.

— Czy budżet gminy wy-
trzyma taką ilość inwesty-
cji? Jak wygląda kondycja 
fi nansowa gminy?
— Na szczęście mamy 

dobrą sytuację, bo zadłu-
żenie gminy nie jest duże 
i na koniec czerwca 2020 
roku wynosiło 1,78 mln zł, 
czyli 6,73 proc. w stosunku 
do dochodów gminy. Na 
razie jeszcze nie planujemy 
zaciągać kredytu, choć nie 
wykluczam, że może okazać 
się to konieczne. Rada jest 
nastawiona przychylnie 
do tej ilości realizowanych 
i  planowanych inwesty-
cji, a  radni podchodzą do 
ewentualnego dokładania 
ze zrozumieniem, bo trud-
no być niezadowolonym, 
gdy się dostaje np. 5 mln zł 
z budżetu państwa i trzeba 
dołożyć powiedzmy 500 
tys. zł. Musimy wykorzystać 
każdą okazję, bo za własne 
500 tys. zł nie byłoby szan-
sy na remonty dróg, choć 
wiadomo, że jest ciężko, ale 
trzeba to jakoś przełknąć. 

— Znaczne środki zostaną 
wykorzystane na budowę 
wodociągów, co jest bardzo 
ważne.  
— To konieczność, bo 

sytuacja z  wodociągami 
w  naszej gminie niestety 
na razie jest kiepska, ale 
inwestycje, które teraz zre-
alizujemy, znacznie popra-
wią sytuację. Zostaną nam 
jeszcze do zwodociągowa-
nia miejscowości Krzywe, 
Dworackie i  kilka innych 
wsi. Niestety tak się w na-
szej gminie dziwnie ułoży-
ło, że do tej pory tych wo-
dociągów nie mamy dużo. 
Rozmawiam z innymi wój-
tami i wiem, że w większo-
ści gmin praktycznie mają 
100 procent wodociągów. 
U nas problemem jest to, 
że na terenie gminy prze-
waża zabudowa kolonijna, 
a wiadomo, że łatwiej jest 
wybudować wodociąg tam, 
gdzie jest dużo odbiorców, 
niż ciągnąć np. 3-kilome-
trową sieć do jednego go-
spodarstwa, które później 
zużywa raptem 3 metry 
wody. Mimo wszystko 
skupiamy się na wodocią-
gach, a mniej na kanaliza-
cji, która też jest ważna, 
ale zawsze można zrobić 
szambo czy nawet oczysz-
czalnię przydomową. Przy 
naszej tak rozproszonej za-
budowie nie wybudujemy 
sieci kanalizacyjnej, bo kto 
to utrzyma? 

— Czy gmina Świętajno, 
tak jak i okoliczne gminy, 

boryka się z rosnącymi 
kosztami utrzymania 
oświaty? 
— Sytuacja w  naszej 

gminnej oświacie nie jest 
lepsza niż w  sąsiednich 
gminach. Dzieci w szkołach 
jest coraz mniej, a subwen-
cja jest zbyt niska i dlatego 
musimy coraz więcej do-
kładać do oświaty. Obecnie 
w naszej gminie mamy już 
tylko jedną szkołę w Świę-
tajnie, a drugą w Mazurach 
prowadzi Stowarzyszenie 
„Edukator”, które też pro-
wadziło placówkę w  Ci-
chym, ale została ona zli-
kwidowana. Pochwalę się, 
że całkiem nie tak dawno 
zakupiliśmy fabrycznie 

nowy autobus do przewo-
zu osób, który miał służyć 
do dowożenia dzieci do 
szkoły z terenu gminy, ale 
porozumieliśmy się z fi rmą, 
która świadczy transport 
publiczny m.in. w gminie 
Olecko i  to ona dowozi 
nam dzieci. Autobus i tak 
się bardzo przydaje, bo wo-
zimy nim nasze dzieci nie-
pełnosprawne —  których 
niestety mamy coraz wię-
cej — do szkoły w Olecku. 
Autobus kosztował 586 tys. 
zł i w całości jego zakup zo-
stał sfi nansowany z Rządo-
wego Funduszu Inwestycji 
Lokalnych. Ze środków 
z  tego samego funduszu 
zakupimy za prawie 580 
tys. zł nowy ciągnik, który 
będzie wykorzystywany do 
utrzymania dróg, m.in. do 
odśnieżania oraz do kosze-
nia poboczy. 

— Jakie jeszcze ma pan 
plany inwestycyjne? 
— Jest ich sporo, ale jed-

ną inwestycję szczególnie 
mam ciągle z  tyłu głowy, 
a  jest nią budowa oświet-
lonej promenady nad na-
szym jeziorem w  Świętaj-
nie, od ośrodka kultury do 
plaży gminnej. Jak dotąd 
nie możemy do tego zada-
nia się przybrać, a powiem 
szczerze, że nawet miałem 
je w swoim programie wy-
borczym. Jednak uważam, 
że najpierw trzeba zrobić 
wodociągi i drogi, zwłaszcza 
że są na to środki zewnętrz-
ne do pozyskania, ale o tej 
ścieżce nie zapominam.

ZBIGNIEW MALINOWSKI

z.malinowski@gazetaolsztynska.pl

To kolejny tekst z naszego 

samorządowego cyklu. 

Ostatnio opublikowaliśmy:

Marian Lemecha, radny 

powiatu giżyckiego: Trzeba 
mieć pomysł i dobrą wolę
Sylwia Wieloch, zastępca 

burmistrza Olecka: Wrażeń 
nie zabraknie
Dominik Tarnowski, radny 

Mrągowa: Mieszkańcy nama-
wiają mnie do startu
Zygmunt Tucholski, wójt 

gminy Elbląg: Najważniejsi 
zawsze są mieszkańcy 
Andrzej Ochlak, starosta 

powiatu nowomiejskiego: 

Inwestycje = postęp 
Maciej Romanowski, sta-

rosta powiatu elbląskiego: 

Robimy to, co ważne dla ludzi 
Robert Wróbel, Rada Miasta 

Mrągowo: Nie będę nigdy 
głosował wbrew sobie
Piotr Piątek, wójt gminy Ku-

rzętnik: Pomysłów i planów 
na inwestycje przybywa
Piotr Zwaliński, wójt gminy 

Dąbrówno: Mam taką zasadę 
– nic na siłę
Sebastian Cichocki, wójt 

gminy Iłowo-Osada: Deter-
minacja przynosi efekty
Andrzej Szymborski, bur-

mistrz Pisza: W wyjście z za-
paści trudno było uwierzyć
Andrzej Bezdziecki, wójt 

gminy Kalinowo: Mamy 
tu miejsca, przy których 
Dowspuda się chowa

Janusz Zaborowski, radny 

rady miasta w Iławie: Wróci-
łem. Cieszę się
Marek Jasudowicz, wójt 

gminy Giżycko: Wójtem się 
bywa, a człowiekiem jest
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BIZNESWARMII i MAZUR

RENATA SZCZEPANIK

r.szczepanik@gazetaolsztynska.pl

U
wielbiam witać dzień z  energią, 
spokojem i uśmiechem na twarzy 
i zakończyć go w pełni optymizmu 
i  uśmiechu. Medytację, oddech 

i ruch łączę w jedno i wchodzę w życie z do-
brym nastawieniem — mówi Marzena Ko-
mornicka. 

I dodaje: — W czasie nieustannego pośpie-
chu, ciągłego biegu, stresu i troski lubię po-
darować sobie chwilę dla siebie. Joga daje 
mi poczucie równowagi w ciele i umyśle. 
Nigdy nie jest za wcześnie lub za późno, 
by zacząć przygodę z jogą. Każda pora jest 
odpowiednia, jeśli tego chcemy.

Marzena Komornicka ukończyła szkoły 
i  praktyki: Ashtanga Vinyasa Jogi, Joga 
Nidra, Yin Jogi, Yoga Kundalini i Vinyasa 
Jogi. Swoją duchowość pogłębia i rozwija 
na warsztatach ajurwedyjskich m.in. u na-
uczycieli jogi i ajurwedy — Piyusha Mittal 
oraz u Elżbiety Żuk-Widmańskiej. Bierze 
udział w warsztatach rozwoju osobistego 
dla kobiet, warsztatach intuicyjno-rozwo-
jowych, kobiecej seksualności i kobiecych 
kręgach. Wciąż dokształca się i poszerza 
perspektywę, uczy się słuchać, zachęcać 
i rozumieć. Jako nauczyciel stara się być 
łagodna, ale i wymagająca, pokorna wobec 
swoich umiejętności i braków. Każdego sta-
ra się dostrzec, zrozumieć i dać mu tyle, ile 
jest skłonny przyjąć.

Joga dla każdego

Podczas zajęć amatorzy jogi poznają pozy-
cje przyjmowane w trakcie ćwiczeń, uczą się 
w prosty sposób rozluźnić ciało, oddychać. 
Dzięki praktyce jogi wzmacniają i  uela-
styczniają swoje ciało, poprawiają krążenie, 
wyciszają i uspokajają swój umysł, poznają 
proste techniki medytacji

Studio to praktyka jogi dla kręgosłupa, 
bioder i Ashtanga joga. Szkoła „Joga Ma-
rzeń” organizuje także bezpłatne zajęcia 
jogi, jogę dla puszystych czy najmłodszych 
joginów, a także koncerty relaksacyjne przy 
użyciu gongów i  mis podczas wspólnych 
wieczorów z terapią dźwiękiem i wibracjami.

— Joga klasyczna to spokojne pozycje 
— assany, gdzie uczę podążania za własnym 
oddechem i odpoczywania po ciężkim dniu. 
Joga klasyczna kończy się relaksem, który 
prowadzę w spokojnym rytmie, wsłuchując 
się w oddech uczniów — wyjaśnia szefowa 
„Jogi marzeń”.

— Ashtanga joga to ulubiona i praktyko-
wana przeze mnie forma jogi. Jest dyna-
miczną praktyką łączącą w sobie synchro-
nizację ruchu i  oddechu. To medytacja 
w ruchu, która rozgrzewa, wzmacnia i roz-
ciąga ciało. Joga dla kręgosłupa jest formą 
ćwiczeń, których celem jest zmniejszenie 
dolegliwości bólowych kręgosłupa. To spo-
kojne i  zrównoważone ćwiczenia zakoń-
czone głębokim relaksem. Joga dla bioder 
skierowana jest do osób prowadzących 
głównie siedzący tryb życia, który powodu-
je dyskomfort w biodrach oraz w odcinku 
lędźwiowo-krzyżowym kręgosłupa. Asany 
są intensywne, lecz prowadzone w spokoj-
nym tempie.

Mazurskie plenery

Szkoła współorganizuje m.in. pachnące 
ziołami, odprężające ciało i umysł spotka-
nia w ośrodku na Mazurach Garbatych czy 
w Mazurskim Folwarku, gdzie odbywają się 
o każdej porze roku warsztaty rozwojowe 
dla kobiet — ostatnio pod hasłem „Majowy 

rozkwit kobiet” czy „Czerwcowy powiew 
kobiecości”. To magiczny czas w wyjątko-
wym miejscu, z wyjątkowymi kobietami, 
spotkania w otulinie pięknych okoliczności 
przyrody, w otoczeniu Puszczy Boreckiej. 

— W planie mazurskich spotkań kobiet 
z jogą zawsze jest dużo jogi, medytacji, tań-
ca, twórczego rękodzieła i bycia ze sobą z tym 
wszystkim, co dla nas ważne. Właściciele 
folwarka Basia i Przemek prowadzą piękną 
przestrzeń, pysznie gotują i mają cudną salę 
do jogi — zapewnia Marzena Komornicka. 

I podkreśla: — Kobiety są światłem i siłą 
tego świata. Warsztaty rozwojowe dla ko-
biet, z  jogą, medytacją i  tańcem w  tle, to 
dobry czas, cudowny czas. On wydarza się 
tutaj. W tej chwili, w tym czasie. Jesteśmy 
cudem tego świata. Kobiety! Każda inna, 
a w każdej siła i odwaga życia.

Medytacja i zapachy

Medytacja wymaga rozluźnienia ciała 
i skupienia umysłu. Stan ten można osiąg-
nąć w wygodnej i komfortowej oraz bez-
piecznej pozycji. Jej przyjęcie umożliwiają 
poduszki do jogi cieszące się dużym zainte-
resowaniem, podobnie jak bolstery do jogi 
i aromatyczne opaski na oczy. 

— Poduszki, które wykonuję, są z moc-
nego materiału, odpornego na przetarcia 
i zewnętrzne uszkodzenia. Są obfi cie wy-
pełnione łuską gryki, która jest odporna 
na wilgoć, a jednocześnie pozwala przyjąć 
wygodną formę siadu. Gryka fantastycznie 
dopasowuje się do kształtu ciała, dzięki 
czemu poduszka może służyć również do 
ćwiczeń oddechowych czy innych form ak-
tywności wymagających pozycji siedzącej. 

Poduszka unosi delikatnie pośladki, a kola-
nom pozwala bezpiecznie opaść w kierunku 
podłogi — opowiada o swoich produktach 
Marzena Komornicka.

— Na specjalne zamówienie stworzyłam 
też wyjątkowe bolstery do jogi. Unikatowe 
i niepowtarzalne wzory. Uszyte z dużą do-
kładnością, wypełnione łuską gryki z eko-
logicznej uprawy.

W podobnych wzorach powstały również 
pokrowce na maty do jogi. Bolstery są w tra-
dycyjnym rozmiarze, ale są też takie, które 
mogą być używane jako podkład pod ko-
lana do snu. Aromatyczne opaski na oczy 
wypełnione pachnącym suszem lawendy, 
róży czy goździka, przenoszą w  zupełnie 
inny wymiar odpoczynku —  wypełnione 
suszem z upraw ekologicznych, uzupełnio-
ne kaszą jaglaną lub ziarnami lnu, umilają 
każdą wolną chwilę.

Nietypowa szkoła

Giżycka szkoła „Joga marzeń” nie ma wa-
kacji. Zajęcia odbywają się przez cały rok, 
ponieważ zdaniem Marzeny Komornickiej, 
każdy marzy o szczęściu, o tym, żeby wieść 
życie w harmonii, ciekawe i wypełnione wol-
nością i beztroską.  By osiągnąć taki stan, 
trzeba pracować nieustannie. Jak twierdzi 
jogini, każdy z nas poszukuje recepty na 
szczęście. 

— W świecie, w którym żyjemy — Europie 
— mamy specjalistów od każdego wymiaru 
egzystencji: kapłana od ducha, psychologa 
od umysłu, lekarza od ciała. System jogi 
zajmuje się wszystkimi tymi aspektami 
jednocześnie. Maharishi Patańdźali zebrał 
wiedzę i techniki na temat jogi i stworzył Jo-
gasutry, które do dziś są traktowane jako 
jedno z najcenniejszych i najważniejszych 
dzieł na temat jogi. „Joga Marzeń” jest 
miejscem otwartym dla każdego, kto ze-
chce spróbować przygody z jogą — kończy 
Marzena Komornicka. 

Kobiety są światłem i siłą tego świata
Porzuciła pracę w korporacji, 
by realizować własne 
marzenia, spełniać pasje, 
stworzyć swoje studio jogi, 
by żyć w zgodzie ze sobą 
i swoimi pragnieniami 
oraz potrzebami. Marzena 
Komornicka od dekady 
zajmuje się jogą, a od roku 
prowadzi w Giżycku szkołę 
„Joga Marzeń”.

#rzetelnaGO

SERWIS 
GAZETY
OLSZTYŃSKIEJ

ZMIENIAMY SIĘ 
WRAZ 
Z CZYTELNIKAMI!

 gazetaolsztynska.pl
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Marzena Komornicka porzuciła etat w korporacji i założyła szkołę „Joga Marzeń”

eprasa.pl c0a460311f



NA SWOIM

Na to nigdy nie jest za późno
Każdy jest po coś, nie ma 
tak, że jakiś człowiek jest 
niepotrzebny w naszym 
życiu. Po prostu — jestem, 
bo ty jesteś. Ubuntu to moja 
fi lozofi a życia, która kieruje 
mną od środka — tłumaczy 
Patrycja Maja Książek, 
właścicielka miejsca 
dobrych emocji.

EWELINA GULIŃSKA

e.gulinska@dziennikelblaski.pl

P
atrycja Maja Książek to prawdzi-
wy wulkan energii, silna kobieta 
o  wspaniałym sercu. Jest ambit-
na, mierzy wysoko i  nie ma dla 

niej rzeczy niemożliwych. Od kwietnia 
prowadzi własny biznes Ubuntu Miejsce 
Dobrych Emocji, w którym realizuje się 
jako przedsiębiorczyni i pasjonatka roz-
woju osobistego. Patrycja to także liderka 
Klubu 555 Elbląg. Prywatnie jest mamą 2 
nastolatków i miłośniczką sportu — biega, 
morsuje i regularnie ćwiczy. Pomimo wie-
lu doświadczeń życiowych pozostaje po-
zytywnie nastawiona do życia i uśmiech-
nięta. Wsłuchana w głos własnego serca 
i  wierna własnym wartościom pomaga 
innym w ich życiowej drodze.

Mieszkała 9 lat w Londynie, gdzie pra-
cowała jako tłumaczka. Po powrocie do 
Polski w 2012 roku pracowała jako mana-
gerka restauracji, a później w fi rmie meb-
larskiej.

— Wróciłaś, bo?

— Kocham Elbląg, ja naprawdę kocham 
Elbląg. Mieszkałam w Londynie i był dla 
mnie za dużym miastem, wolę mniejsze. 
Elbląg to też rodzina i wychowanie dzieci 
przy boku dziadków. Przebywanie z całą 
rodziną dookoła jest bardzo ważne.

— Skąd pomysł na własną działalność?

— Bardzo lubię pracować z  dziećmi 
i moim największym marzeniem zawsze 
było i jeszcze długo będzie otworzenie ka-
wiarni dla mam z dziećmi. Stwierdziłam, 
że na początek ze względów fi nansowych 
utworzę miejsce, gdzie mamy będą mogły 
przychodzić i spotykać się, a dzieci świet-
nie bawić.

— Czym jest sensoplastyka?

— Najprościej mówiąc, jest to plastyka 
z  wykorzystaniem wszystkich zmysłów. 
Zajęcia przeznaczone są zarówno dla dzie-
ci, jak i dorosłych. Nie ma tu ograniczeń 

wiekowych. Wszystkie materiały wykorzy-
stywane podczas zajęć są bezpiecznymi 
produktami spożywczymi. Podczas zajęć 
można dzieci puścić wolno, a to — moim 
zdaniem — najcudowniejsza rzecz, któ-
rą rodzic może zrobić dla dziecka. Puś-
cić dziecko wolno i  dać mu przestrzeń 
do tego, aby mogło ono poznawać bez 
żadnych zakazów, oczywiście z pewnymi 
normami. Mam też ofertę warsztatową na 
urodziny — sensoplastyka dla dzieci połą-
czoną z rozwalaniem prawdziwego tortu.

— Takie rozwalanie tortu musi być bardzo 

wesołe?

— Jest! Zainspirowałam się fotografkami, 
które robią zdjęcia podczas rozwalania tor-
tu przez dziecko i stwierdziłam: czemu nie? 

— Początki rozpoczynania działalności nie 

są proste?

— Niestety nie są, człowiek nie wie do 
końca, z  czym to się wiąże. Dostałam 

wsparcie fi nansowe z PUP w wysokości 
24 tys. na rozpoczęcie działalności. Środki 
przeznaczyłam na wyposażenie — zakup 
zabawek, mebli, materiałów do zajęć. Do-
tacji nie mogłam przeznaczyć na wynajem 
lokalu. Jest ciężko znaleźć niedrogi lokal 
w dobrej lokalizacji — szukałam bardzo 
długo, ale się udało. Najemca sam przy-
szedł do mnie z  ofertą. Czekałam, cze-
kałam i się doczekałam. Zawsze mówię, 
że jak myślimy o  czymś bardzo dobrze, 
mamy to marzenie w głowie i bardzo, bar-
dzo chcemy je spełnić, to świat i ludzie to 
wszystko do nas przyciągają. 10 procent 
można było przeznaczyć na marketing. 
Zrobiłam ulotki i plakaty i rozniosłam je 
po żłobkach, przedszkolach i szkołach.

— Czyli nie wiesz jeszcze, jak to się rozwinie?

— Wiem! To się świetnie rozwinie. Jak 
człowiek ciężko pracuje, to może pójść to 
tylko w jednym kierunku. Trzeba mieć za-

planowane wszystko to, co się chce robić, 
i do tego dążyć. Ja mam zaplanowaną za 
2 lata kawiarnię dla dzieci i ich rodziców. 
To ma być bardzo kameralne miejsce. 
Moje plany zawodowe są jeszcze więk-
sze, związane także z dorosłymi. Chcę im 
pokazywać, że marzenia są bardzo ważne 
w życiu.

— W wieku 42 lat zaczęłaś spełniać swoje 

marzenia. Czy wcześniej nie marzyłaś?

— Wcześniej zapomniałam, jak się 
marzy. Dołączyłam do ogólnoświatowej 
grupy motywacyjnej, dzięki której przy-
pomniałam sobie, jak to się robi.

— A jeśli ktoś powie, że jest już za późno?

— Na spełnianie marzeń? Na to nigdy 
nie jest za późno. Jeśli ktoś uważa inaczej, 
to zapraszam go do siebie. Marzenia są 
przepiękne i dają cel w życiu.

— Dlaczego Ubuntu?

— Nazwa nie jest przypadkowa. Ubun-
tu to afrykańska fi lozofi a życia, w  wol-
nym tłumaczeniu znaczy „jestem, bo ty 
jesteś”. Każdy jest po coś, nie ma tak, że 
jakiś człowiek jest niepotrzebny w naszym 
życiu. Każdy z nas pojawia się po coś — po 
prostu — jestem, bo ty jesteś. Tak napraw-
dę ja też czerpię z każdego dziecka i ro-
dzica, którzy tu przychodzą. Każdy jest 
dla innych. Ubuntu to także moja fi lozofi a 
życia, która kieruje mną od środka.

— Tę fi lozofi ę dobrze odzwierciedla twoje 

codzienne życie.

— Oprócz prowadzenia działalności go-
spodarczej pracuję też jako wolontariusz-
ka w świetlicy socjalnej „Przyjazny krąg” 
i Fabryce Dobra oraz współpracuję ze Sto-
warzyszeniem Socjalnym IDEA. Jednym 
z  ostatnich efektów tej współpracy jest 
pomoc w organizacji technicznej przedsta-
wień „Zbójnicy na ulicy”. Biorę też udział 
w prowadzaniu warsztatów rozwojowych 
w projekcie Laboratorium rodziny.

— To ciekawy aspekt, że oprócz prowadze-

nia działalności udzielasz się też dużo jako 

wolontariuszka.

— Trzeba się dzielić tym, co się ma. Ży-
cie nie polega tylko na kasie. Jak człowiek 
robi coś z pasją, to pieniądze same do nie-
go przyjdą.

— Jak zachęcisz innych, aby przyszli na 

twoje zajęcia?

— Pozwól dziecku być dzieckiem i od-
kryj w nim kreatywność. Pozwól mu się 
legalnie ubrudzić. Wystarczającą rekla-
mą będzie dla mnie szczęśliwe, brudne 
dziecko, które znów będzie chciało mnie 
odwiedzić. Aby się przekonać, trzeba raz 
przyjść i zobaczyć zajęcia. To będzie naj-
lepsza zachęta. Rodzic też musi sobie od-
puścić. Dziecko może się bawić, brudzić 
i nie trzeba martwić się o sprzątanie. Kto 
to posprząta? Ciocia Patrycja.

#rzetelnaGO

POKAZUJEMY TO, 
CO NAPRAWDĘ 

WAŻNE!
 Gazeta Olsztyńska
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Chcę pokazywać, że marzenia są bardzo ważne w życiu — mówi Patrycja  Maja Książek
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Po zajęciach z sensoplastyki jedno z dzieci, które uczestniczyło w nich po raz pierw-
szy (dziecko autorki tekstu), w czasie powrotu do domu stwierdziło, że jeden dzień 
w tygodniu powinien być dniem brudnym. To chyba najlepsza recenzja tych zajęć
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BIZNES WARMII i MAZUR

Od minionego piątku można 
składać wnioski o wakacje 
kredytowe, czyli możliwość 
zawieszenia spłaty raty 
kredytu hipotecznego przez 
maksymalnie 8 miesięcy 
w tym i przyszłym roku. 
Dotyczy to osób, które 
zaciągnęły kredyt w złotych 
na własny cel mieszkaniowy.

W
akacje kredytowe zostały wpro-
wadzone na mocy ustawy o  fi -
nansowaniu społecznościowym 
dla przedsięwzięć gospodarczych 

i pomocy kredytobiorcom. Przepisy weszły 
w życie w miniony piątek, co oznacza, że już 
można składać wnioski o wakacje kredytowe.

Z zawieszenia spłaty raty można skorzy-
stać przez maksymalnie 8 miesięcy w tym 
i  przyszłym roku. W  bieżącym kwartale 
można zawiesić spłatę raty sierpniowej 
i wrześniowej; w ostatnim kwartale tego 
roku, czyli między 1 października a 31 grud-
nia można odroczyć spłatę dwóch rat, a w 
przyszłym roku po jednej racie w każdym 
z kwartałów. Zawieszone raty przejdą na 
koniec okresu spłaty, tym samym okres 
kredytowania wydłuży się o liczbę miesięcy, 

kiedy skorzystało się z wakacji kredytowych.
Z wakacji kredytowych może skorzy-

stać osoba posiadająca kredyt hipoteczny 
w złotych zaciągnięty na własny cel miesz-
kaniowy (czyli po to, by w nieruchomości, 
na której zakup lub budowę zaciągnęło 
się kredyt hipoteczny mieszkać, a nie np. 
ją wynajmować; ponadto wakacje kredy-
towe przysługują tylko na jeden kredyt). 
Zawieszenie spłaty raty dotyczy zarówno 
części kapitałowej, jak i odsetkowej. Jedy-
ne opłaty, jakie mogą się w czasie wakacji 
kredytowych pojawić, to opłaty z  tytułu 
ubezpieczenia kredytu.

Wniosek o  zawieszenie spłaty kredytu 
należy złożyć w banku, który udzielił kre-
dytu hipotecznego. Można to zrobić w for-
mie papierowej albo elektronicznej, w tym 
za pośrednictwem systemu bankowości 
elektronicznej. W ustawie sprecyzowano, 
że wniosek powinien zawierać dane kon-
sumenta, banku i umowy kredytowej, któ-
rej dotyczy wniosek; ponadto we wniosku 
należy wskazać okres lub okresy, kiedy 
chce się skorzystać z  zawieszenia spłaty 
kredytu oraz oświadczenie, że wniosek 
dotyczy umowy zawartej w celu zaspoko-
jenia własnych potrzeb mieszkaniowych. 
To oświadczenie składa się pod rygorem 
odpowiedzialności karnej; musi więc za-
wierać klauzulę: „Jestem świadomy odpo-
wiedzialności karnej za złożenie fałszywe-
go oświadczenia”.

Zgodnie z ustawą, spłata kredytu zostaje 
zawieszona na okres wskazany we wniosku 
z dniem jego doręczenia bankowi. Bank po-
twierdza kredytobiorcy otrzymanie wnio-
sku w ciągu 21 dni od dnia jego doręczenia. 
Brak potwierdzenia nie wpływa na rozpo-
częcie zawieszenia spłaty kredytu.

W poradniku przegotowanym przez Mi-
nisterstwo Finansów dostępnym na stro-
nie resortu podkreślono, że żeby skorzystać 
z wakacji kredytowych w danym miesiącu, 
trzeba złożyć wniosek przed dniem spłaty 
raty kapitałowo-odsetkowej za ten miesiąc 
(również w weekend przy wykorzystaniu 
bankowości elektronicznej). Jest to szcze-
gólnie ważne w przypadku osób, których 
termin spłaty raty przypada w pierwszych 
dniach sierpnia.

Rzecznik ZBP Przemysław Barbrich prze-
kazał PAP, że banki będą od piątku goto-
we do przyjmowania wniosków o wakacje 
kredytowe. Na pytanie, kiedy powinno się 
złożyć wniosek, by skorzystać z wakacji kre-
dytowych w sierpniu, Barbrich podkreślił, 
że należy złożyć wniosek przed datą spłaty 
sierpniowej raty. 

— Najlepszą praktyczną poradą jest, by 
każda osoba, która ma umowę kredytu 
hipotecznego, zajrzała na stronę swojego 
banku i tam znalazła informację, w jakim 
terminie w związku ze swoją datą zapadal-
ności raty, powinna taki wniosek złożyć 
— zalecił Barbrich.

— Każdy klient ma inny termin zapadal-
ności kredytu, mamy do czynienia być może 
z setkami tysięcy wniosków i dobrze jest zaj-
rzeć na stronę banku, być może zadzwo-
nić na infolinię, by dopytać o to, jaka jest 
formuła przyjęta w danym banku — dodał.

Rzecznik Finansowy radzi, by zachować 
potwierdzenie nadania lub osobistego zło-
żenia wniosku w oddziale banku.

— Gdyby doszło do ewentualnych nie-
prawidłowości z procedowaniem wniosku, 
potwierdzenie nadania będzie dowodem 
na to, że wniosek trafi ł do kredytodawcy 
w określonym dniu — wskazał Rzecznik 
Finansowy. 

W czwartek 28 lipca RF uruchomił info-
linię poświęconą mechanizmowi wakacji 
kredytowych, za pomocą której będzie 
można zadać pytanie ekspertowi lub zgłosić 
problem. Numer infolinii to 22 333 73 35. 
Poradę eksperta można uzyskać również 
drogą mailową, pisząc pod adres: waka-
cjekredytowe@rf.gov.pl. PAP

Ruszył nabór wniosków 
o wakacje kredytowe

#rzetelnaGO

WŁĄCZ SIĘ!

BO MIESZKANIE JEST ŹLE UŻYTKOWANE?

SŁUCHAMY 
I WSPIERAMY,
KIEDY INNI MILCZĄ!

PRZECIEŻ TAK NIE MOŻE BYĆ

PROMOCJA 

Już półmetek wakacji, a liczba aktywo-
wanych bonów turystycznych rośnie. 
Warto się pospieszyć z aktywacją 
i realizacją świadczenia. Ważność bonów 
upływa 30 września.

D
o tej pory rodzice i  opiekunowie 
z 4,3 mln przyznanych bonów akty-
wowali ponad 3,5 mln. Na Warmii 

i Mazurach aktywnych jest 121 tys. bonów. 
Jednak wciąż pozostało 31 tys. bonów nie-
aktywnych. 

— Bon turystyczny to jednorazowe 
świadczenie w wysokości 500 zł na jedno 
dziecko, a w przypadku dziecka z niepeł-
nosprawnością 1000 zł. Można nimi pła-
cić za usługi hotelarskie lub imprezy tury-
styczne na terenie Polski tylko do końca 
września. Co istotne sama usługa może 
się odbyć później, czyli po 30 września, 
jednak płatność musi być zrealizowana do 

końca września. Warto o tym pamiętać, by 
nie stracić świadczenia — mówi Anna Ilu-
kiewicz, regionalny rzecznik prasowy ZUS 
w województwie warmińsko-mazurskim.

Jak dodaje, rodzice mogą na  przykład 
bonem zapłacić za pobyt w hotelu, pen-
sjonacie czy w gospodarstwie agrotury-
stycznym. Bonem można opłacić zorga-
nizowany wypoczynek, np. wyjazd dziecka 

na kolonię, obóz czy zieloną szkołę, a także 
jednodniową wycieczkę bez noclegu, o ile 
obejmuje ona dwie usługi np. transport 
i zwiedzanie. 

W całym kraju płatność bonami przyj-
muje około 27 tys. podmiotów. Najwięcej 
zarejestrowanych jest w  województwie 
pomorskim (ponad 6,6 tys.) i małopol-
skim (5,5 tys.). I to tutaj trafi a najwięcej 
środków z bonów turystycznych. Kwota 
płatności bonami w województwie mało-
polskim przekroczyła pół miliarda złotych 
(531 mln zł), natomiast w województwie 
pomorskim — 456 mln zł. Lista podmio-
tów turystycznych, u których można za-
płacić bonem, jest dostępna na stronie 
internetowej Polskiej Organizacji Tury-
stycznej.

Co do zasady bon turystyczny przysłu-
guje rodzicom, którzy mieli prawo do 
świadczenia wychowawczego 500+ w mo-

mencie wejścia w życie przepisów o bonie, 
a także jeśli nabyli do niego prawo mię-
dzy 19 lipca 2020 a 31 grudnia 2021 roku. 
Niektórzy rodzice mogą skorzystać z bonu 
turystycznego, nawet jeśli złożyli wniosek 
o świadczenie wychowawcze po 31 grud-
nia 2021 roku. Chodzi o rodziców dzieci 
urodzonych w  ubiegłym roku między 1 
października a 31 grudnia, którzy wniosek 
o 500+ złożyli w ciągu trzech miesięcy od 
dnia narodzin

Aktywacja świadczenia odbywa się na 
Platformie Usług Elektronicznych (PUE) 
ZUS. Wystarczy, że po zalogowaniu na 
swoim koncie PUE rodzic uzupełni swo-
je dane kontaktowe, a następnie aktywu-
je bon, otrzymując unikalny 16-cyfrowy 
numer. Podczas opłaty bonem należy go 
podać, po czym opiekun SMS otrzymuje 
indywidualny kod, którym potwierdza 
transakcję.  ŹRÓDŁO: ZUS

Tylko dwa miesiące na realizację bonu turystycznego
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Wakacje kredytowe? Wnioski można 
składać w banku, który udzielił nam 
kredytu hipotecznego
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BIZNES WARMII i MAZUR

#rzetelnaGO

JESTEŚMY 
ZORIENTOWANI 
NA REGION! BĄDŹ NA BIEŻĄCO!

Ustawa z dnia 20 lipca 1990 r. o wlicza-
niu okresów pracy w indywidualnym go-
spodarstwie rolnym do pracowniczego 
stażu pracy wprowadza kilka warunków, 
które musi spełnić pracownik, aby okres 
jego pracy w gospodarstwie rolnym 
mógł zostać zaliczony do stażu pracy.

Z
godnie z art. 1 tej ustawy, ilekroć prze-
pisy prawa lub postanowienia układu 
zbiorowego pracy albo porozumienia 
w sprawie zakładowego systemu wy-

nagradzania przewidują wliczanie do stażu 
pracy, od którego zależą uprawnienia pra-
cownika wynikające ze stosunku pracy, okre-
sów zatrudnienia w innych zakładach pracy, 
do stażu tego wlicza się pracownikowi także 
okresy prowadzenia indywidualnego gospo-
darstwa rolnego lub pracy w takim gospodar-
stwie prowadzonym przez współmałżonka. 

Ponadto wlicza się także przypadające 
przed dniem 1 stycznia 1983 r. okresy pracy 
po ukończeniu 16. roku życia w gospodar-
stwie rolnym prowadzonym przez rodziców 
lub teściów, poprzedzające objęcie tego go-
spodarstwa i rozpoczęcie jego prowadzenia 

osobiście lub wraz ze współmałżonkiem 
oraz przypadające po dniu 31 grudnia 1982 
r. okresy pracy w indywidualnym gospodar-
stwie rolnym w  charakterze domownika 
w rozumieniu przepisów o ubezpieczeniu 
społecznym rolników indywidualnych 
i członków ich rodzin.

Ustawa nie nakłada powszechnego obo-
wiązku zaliczenia okresów pracy w gospo-
darstwie rolnym do stażu pracy. Zapisy 
ustawy znajdą zastosowanie dopiero wtedy, 
jeżeli przepisy prawa regulujące funkcjono-
wanie danego zakładu pracy lub przepisy 
wewnątrzzakładowe (układ zbiorowy pra-
cy, regulamin wynagradzania) przewidują 
możliwość wliczenia do stażu pracy okresu 
pracy w innych zakładach pracy. 

Jeżeli ten warunek zostanie spełniony, 
a pracownik przedstawi w zakładzie pracy 
stosowne zaświadczenie z urzędu gminy, 
wówczas okres pracy w gospodarstwie rol-
nym zostanie doliczony do stażu pracy, od 
którego zależą uprawnienia pracownicze, 
w tym wymiar urlopu wypoczynkowego.

Należy zaznaczyć, że okresów pracy w in-
dywidualnym gospodarstwie rolnym nie 
wlicza się do okresu zatrudnienia, od któ-

rego zależy nabycie prawa do urlopu wy-
poczynkowego. Oznacza to, że pracownik, 
który pracował w  gospodarstwie rolnym 
w charakterze domownika, a następnie pod-
jął pierwszą pracę w życiu, w roku kalenda-
rzowym, w którym podjął pracę, będzie na-
bywał prawo do urlopu z upływem każdego 
miesiąca pracy, w wymiarze 1/12 wymiaru 
urlopu wypoczynkowego przysługującego 
mu po przepracowaniu roku. 

Okres pracy w gospodarstwie rolnym zo-
stanie doliczony jednak do 10 lat pracy, któ-
rych przepracowanie uprawnia do 26 dni 
urlopu. Pracownik taki szybciej osiągnie 
zatem lata pracy, które wpłyną na zwięk-
szenie wymiaru jego urlopu.

W zakresie zaświadczeń stwierdzających 
(dokumentujących) okresy pracy w gospo-
darstwie rolnym, na wniosek zaintereso-
wanej osoby właściwy urząd gminy jest 
obowiązany stwierdzić okresy jej pracy 
w indywidualnym gospodarstwie rolnym, 
wydając stosowne zaświadczenie w  celu 
przedłożenia w zakładzie pracy. 

W przypadku, gdy urząd gminy nie dyspo-
nuje dokumentami uzasadniającymi wydanie 
przedmiotowego zaświadczenia, zawiadamia 

o tej okoliczności wnioskodawcę na piśmie. 
Wówczas okresy pracy w indywidualnym go-
spodarstwie rolnym mogą być udowodnione 
zeznaniami co najmniej dwóch świadków 
zamieszkujących w tym czasie na terenie, na 
którym położone jest gospodarstwo rolne. 

W razie braku zaświadczenia z  urzędu 
gminy – bo tylko ono bezwarunkowo obli-
guje pracodawcę do zaliczenia okresów pra-
cy rolniczej do stażu pracowniczego – a co 
za tym idzie na podstawie samego pisma 
z urzędu gminy i zeznań dwóch świadków, 
ostateczna decyzja leży w gestii pracodawcy. 

Powinien on ją podjąć na podstawie oceny 
wartości dowodowej przedłożonych doku-
mentów. Każdą sprawę z zakresu zaliczenia 
pracy na roli do stażu pracy należy rozpa-
trywać odrębnie w kontekście do zaistniałej 
sytuacji i posiadanej dokumentacji.

Źródło: Okręgowy Inspektorat Pracy w Olsztynie 

Kontakt e-mail: kancelaria@olsztyn.pip.gov.pl 

Praca w gospodarstwie rolnym 
a wyliczenie stażu pracy

Kompetencje miękkie wpływają na to, 
jak pełnimy swoje zawodowe obowiązki. 
Te, których kandydatom do pracy bra-
kuje najbardziej, ujawniają dane raportu 
ManpowerGroup.

Choć świat nieuchronnie pędzi w kie-
runku digitalizacji, umiejętności 
miękkie są wciąż w czołówce najbar-

dziej pożądanych cech pracowników. Jed-
nak co trzeci pracodawca w Polsce mówi 
o wyzwaniach w zrekrutowaniu osób wyka-
zujących się odpornością na stres i umiejęt-
nością adaptacji. Według fi rm kandydatom 
brakuje również rzetelności, dyscypliny, 
a także kreatywności.

— Żyjemy w czasach ogromnej dynamiki 
zmian, dlatego kompetencje miękkie sta-
ją się obok umiejętności twardych fi larem 
rozwoju organizacji. Są niezwykle ważne, 
defi cytowe i pożądane, to kluczowy czynnik 
w doborze kandydatów do fi rm, a ich pod-
noszenie i  rozwój powinny być istotnym 
elementem strategii zarządzania talen-
tami. Są również związane z mobilnością 
kariery wewnątrz organizacji. Działania te 
w głównej mierze mają na celu ograniczenie 

rotacji, ale też dostosowanie pracowników 
do nowych i aktualnie potrzebnych ról. Po-
magają również pracodawcom reagować na 
zmieniające się otoczenie biznesowe oraz 
wyzwania związane z brakiem kandydatów 
o odpowiednich umiejętnościach — mówi 
Szymon Rudnicki, dyrektor Manpower-
Group Talent Solutions w Polsce.

Badania, którym poddano różne organi-
zacje, wskazują, że według 31 proc. z nich 
kandydatom do pracy brakuje takich umie-
jętności jak odporność na stres, adaptacja, 
rzetelność, dyscyplina czy kreatywność. 
29 proc. fi rm mówi o trudnościach w zre-

krutowaniu osób charakteryzujących się 
zdolnością analizy i krytycznego myślenia 
oraz umiejętnościami rozwiązywania prob-
lemów. Firmy sygnalizują także wyzwania 
z pozyskaniem kandydatów z takimi umie-
jętnościami miękkimi jak podejmowanie 
inicjatyw oraz współpraca (27 proc.).

Jak się okazuje, niewystarczająco dobrze 
rozwinięte kompetencje miękkie mogą być 
powodem odrzucenia kandydata w proce-
sie rekrutacyjnym. 

— Firmy od kilku lat przywiązują coraz 
większą wagę do posiadanych kompetencji 
miękkich u zatrudnionych osób. Dotyczy to 

już właściwie wszystkich specjalizacji. Zda-
rza się również, że kandydaci bywają odrzu-
cani w rekrutacji z powodu ich niedoboru. 
Najczęściej stoi za tym konkretne uzasad-
nienie biznesowe, na przykład gdy fi rma 
wprowadza nowe rozwiązania i jest w cią-
głym procesie restrukturyzacji, a kandydat 
do pracy cechuje się dużym oporem wobec 
zmian, brakiem elastyczności i niechęcią 
do uczenia się nowych rzeczy. Wówczas 
nie przekona do siebie nowego pracodawcy 
— mówi Katarzyna Pączkowska, dyrektor 
rekrutacji stałej w Manpower.

I podsumowuje: —  Jeszcze niedawno 
uważano, że w przypadku stanowisk tech-
nicznych czy inżynieryjnych kluczowe jest 
odpowiednie wykształcenie i doświadcze-
nie zawodowe. Obecnie pracodawcy po-
szukują połączenia tych elementów tak-
że z kompetencjami miękkimi. W dobie 
niedoboru talentów zadaniem dla praco-
dawców staje się wdrożenie programów 
upskillingowych i  reskillingowych, aby 
pracownicy rozwijali się zgodnie z oczeki-
waniami i potrzebami zmieniającego się 
dynamicznie otoczenia biznesowego.

Źródło: ManpowerGroup

Jakich kompetencji brakuje kandydatom do pracy?
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Ekspert dr Łukasz Sztych, 
Zastępca Okręgowego 

Inspektora Pracy w Olsztynie
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161 SIERPNIA

Kino Plenerowe
Olsztyn

Film: Kafarnaum, reż. Nadine Labaki 
W  ramach cyklu ULOTNE MOK Olsztyn zaprasza 

na tegoroczną odsłonę popularnego cyklu Kina Plene-
rowego w Parku Podzamcze. Spotykamy się w kolejne 
poniedziałki lipca i sierpnia nieopodal fontanny „Ryba 
z dzieckiem”. Godz. 21:30.

Film z napisami w języku polskim i ukraińskim.
Wstęp wolny

6 SIERPNIA

Local Warming - silna decybela
Olsztyn

W ramach cyklu ULOTNE MOK Olsztyn zaprasza w so-
botę 6 sierpnia na Local Warming 2022 - noc z najlep-
szą muzyką elektroniczną! W programie live acty i sety 
DJ’skie na świeżym powietrzu. Dwie sceny i wyjątkowy 
klimat okolic Tartaku i Zajezdni.

Godz. 18:00, Park Centralny. Wstęp wolny

6 SIERPNIA

„Wizna - polskie Termopile” - 
inscenizacja historyczna
Wilczy Szaniec (Gierłoż) 
Tematem inscenizacji będzie 

obrona Wizny, gdzie w  dniach 
7-10 września 1939 roku, 720 żoł-
nierzy polskich żołnierzy, pod do-
wództwem kapitana Władysława 
Raginisa zatrzymało 42 tysięcz-
ny XIX korpus armijny generała 
Heinza Guderiana, który starał 
się przełamać polską linię obro-
ny pod Wizną, aby dotrzeć na tyły 
polskiej armii wycofującej się znad Wisły i Narwi za Bug.

W inscenizacji wezmą udział pojazdy militarne m.in. 
czołg LT vz.38, ciężarówka Mercedes L3000, działo Pak 
35/36 i wiele innych. Profesjonalne grupy rekonstruk-
cyjne, oprawa pirotechniczna oraz piękna muzyka. To 
wszystko sprawi, że goście ośrodka będą mogli zobaczyć 
niepowtarzalne, historyczne widowisko.

Uczestnicy będą mogli również spróbować naturalnej, 
zdrowej żywności pochodzącej z polskich lasów. W tym dniu 
będzie miała miejsce degustacja produktów „Dobre z Lasu”.

Wydarzenie odbędzie się w Ośrodku Edukacji Historycz-

no-Przyrodniczej „Wilczy Szaniec” (Gierłoż 5). Godziny 

inscenizacji:11.00, 14.00 i 17.00.

6 SIERPNIA

Święto Warmińskiego Piwowara
Dywity

Pokazy warzenia 
piwa, stoisko piwo-
warów domowych 
i lokalnych browarów 
z Warmii i Mazur, fi -
nał Warmińskiego 
Konkursu Piw Do-
mowych, koncerty muzyczne, żywność regionalna, turniej 
gry w kapsle o Mistrzostwo Gminy Dywity, stoisko kolek-
cjonerskie – tak w dużym skrócie wygląda program Święta 
Warmińskiego Piwowara, które odbędzie się w sobotę 6 
sierpnia 2022 roku w godz. od 16-22.30 na zagospodaro-
wanych terenach nad Jeziorem Dywickim.

Wstęp wolny

7 SIERPNIA 

XLIV Olsztyńskie Koncerty Organowe 
im. Feliksa Nowowiejskiego
Olsztyn

Matthias Degott (organy)
Stephan Börsig (trąbka)
Program koncertu:
- John Stanley (1712-1786) – Trumpet Voluntary op. 6 

nr 5 (arr. Michel Rondeau)
- Johann Sebastian Bach (1685-1750) –  Preludium 

i Fuga D-dur BWV 532
- Giuseppe Torelli (1658-1709) – Sinfonia in D (G.8): 

Allegro – Adagio – Allegro-Allegro

- Olivier Messiaen (1908-1992) – Apparition de L’Église 
éternelle

- Michael Korb (*1957) / Ulrich Roever (1934-1997) 
– Highland Cathedral (arr. Charles Callahan)

- César Franck (1822-1890) –  Chorał a-moll (Tro-
is chorals)

- Henry Purcell (1659-1695) – Sonata D-dur Z.850: 
Allegro – Andante – Allegro

Godz. 20:00, Bazylika konkatedralna św. Jakuba. 

Wstęp wolny

7 SIERPNIA

Projekt Park Muz Współczesnych. 
Plenerowe spotkania z kulturą i sztuką
Olsztyn

Cykl plenerowych 
spotkań kultural-
nych dla miesz-
kańców Olsztyna 
odbywających się 
w  miejskim Parku 
Centralnym w  po-
bliżu Zajezdni Trolejbusowej, w  lipcowe i  sierpniowe 
niedziele. Nawiązując do idei greckich bogiń sztuki, 
tworzymy alternatywną listę Muz Współczesnych od-
zwierciedlających kilka spośród najważniejszych zjawisk 
i przejawów kultury i sztuki XXI wieku.

Godz. 12:00-18:00, zajezdna trolejbusowa i  okolice 

(ul. Knosały). Wstęp wolny

7 SIERPNIA

Kultura w Parku - koncert zespołu 
Cztery Pory Miłowania
Olsztyn

W ramach cyklu ULOTNE Park Jakubowo po raz kolej-
ny wypełni kulturowa energia i fantastyczna muzyka na 
żywo! MOK Olsztyn zaprasza na bezpłatny koncert ze-
społu Cztery Pory Miłowania, który zagra na plenerowej 
scenie nieopodal jeziorka Mummel w niedzielę 7 sierpnia 
o godz. 18:00. Wydarzenie odbędzie się w ramach pro-
jektu „Kultura w Parku!”, fi nansowanego z Olsztyńskiego 
Budżetu Obywatelskiego.

Cztery Pory Miłowania to zespół zawiązany w 2014 roku, 
wywodzący się z miejscowości Choczewo w województwie 
pomorskim. Działalność zespołu opiera się głównie na 
autorskiej muzyce członków zespołu pisanej do wier-
szy m.in. Piotra Konczaka, Bogdana Loebla, Edwarda 
Stachury, Aleksandry Bacińskiej i Toma Borkowskiego. 
Cztery Pory Miłowania w czerwcu 2017 roku wydały de-
biutancką płytę pt. „Litania do…”, na której znalazło się 14 
autorskich kompozycji z muzyką Michała Miotke i Patryka 
Wendrowskiego. Celem zespołu jest dzielenie się słowem 
ważnym, dotykającym codzienności, spraw ostatecznych 
i spraw- co do których nabieramy sztucznego dystansu, 
a dotyczą one wszystkich bez wyjątku. W kręgu zainte-
resowań artystycznych zespołu leży przede wszystkim 
człowiek i jego sprawy. W 2020 roku ukazała się druga 
płyta zespołu pt. „W zamyśleniu”, zawierająca 18 utworów. 
W marcu 2022 roku ukazała się trzecia płyta zespołu pt. 
„W rytmie serca”, zawierająca 14 utworów.

Godz. 18:00, scena w Parku Jakubowo. Wstęp wolny

7 SIERPNIA

Park muz współczesnych: Relacja 
– muza sztuki dostępnej
Olsztyn 

Cykl plenerowych 
spotkań kultural-
nych Park Muz 
Współczesnych da-
lej trwa. Pora na 
kolejna niezwykłą 
Muzę, Relację. Całe 
wydarzenie powstaje we współpracy ze Stowarzyszeniem 
Rehabilitacji i Pomocy Osobom z Wadą Słuchu „Poko-
nać Ciszę”.

Program wydarzenia
12:00 Czy mówić niewidomemu „Do widzenia”?
Savoir-vivre wobec osób z niepełnosprawnościami róż-

nego typu
Prowadząca: Joanna Drzewiecka
12:30-16:00 Doświadczalnia
Ćwiczenia zmysłów

13:30 Migotliwość
Warsztat z podstaw języka migowego
Prowadząca: Anna Nowicka
15:00 Obraz na słowo zmieniany
Warsztaty z podstaw audiodeskrypcji
Prowadząca: Ewa Jarzębowska
zapisy: imprezy@mok.olsztyn.pl
16:00 Magdalena Gołacka: Słucham oczyma
Finisaż wystawy fotografi cznej Magdaleny Gołackiej
Wydarzenie z tłumaczeniem na język migowy (PJM)
17:00 Głuszczantyk: kontakt
Performance teatralny z elementami żywego warsztatu
Wydarzenie z tłumaczeniem na język migowy (PJM)
Zajezdnia trolejbusowa i okolice. Wstęp wolny

9 SIERPNIA

Ale Sztuka! Nad Długim! Ale CYRK!
Olsztyn

Magiczny świat 
żonglerki, akrobatki, 
pantomimy i orygi-
nalnych gagów. To 
wszystko czeka na 
uczestników projek-
tu animacyjnego „Ale Sztuka! Nad Długim1”. To już ko-
lejna odsłona familijnego i wielowątkowego wydarzenia 
w ramach cyklu ULOTNE MOK Olsztyn.

Program:
17:00-20:00 Cyrkowe miasteczko
17:00-20:00 Warsztaty tworzenia przypinek cyrkowych
17:00-20:00 Monidło cyrkowe
17:30-18:30 Bill Bombadill show
18:30-19:00 Pokaz iluzjonisty
19:00-20:00 Magia w wersji close up
19:00-20:30 Clown Feliks
20:30-21:30 Spektakl Matro(nie)ty
Okolice kładki nad jeziorem Długim, godz. 17:00

Wstęp wolny

10 SIERPNIA 

Warmińska Noc Perseidów
Olsztyn

Program wydarzenia:
Animacje dla dzieci – gra terenowa – świetlne konste-

lacje i inne atrakcje
Stanowisko obserwatorów nieba
Bliskie spotkania z kosmiczną materią – meteoryty
Mobilne planetarium – ograniczona liczba miejsc (bez-

płatne wejściówki wydawane będą w Zajezdni – Park 
Centralny - od godz. 18:00 do wyczerpania miejsc)

Tartak Raphaelsohnów – prelekcje popularnonaukowe
18:00 – prelekcja dla dzieci – Joanna Widzińska
19:00 –  Gwiazdy spadały nad Warmią –  dr Ernest 

Świerczyński
20:00 – Życie na orbicie – Przemysław Rudź – Polska 

Agencja Kosmiczna
21:00 – Aktywność słoneczna dr Bartosz Dąbrowski – Ol-

sztyńskie Planetarium i Obserwatorium Astronomiczne
Park Centralny – fontanna
22:00 – obserwacje roju Perseidów
Astronomiczne opowieści o niebie snuć będą Leszek 

Błaszkiewicz i Przemysław Rudź przy akompaniamencie 
kwartetu jazzowego MC Kwadrat

Patronat honorowy Prezydent Olsztyna Piotr Grzymowicz
Organizator – Olsztyńskie Planetarium i Obserwato-

rium Astronomiczne
Współorganizator – Miejski Ośrodek Kultury
Sponsor strategiczny MPEC
Wydarzenie na Szlaku Kopernikowskim
Od godz. 18:00, Park Centralny i Tartak Raphaelsohnów.

Wstęp wolny

12-14 SIERPNIA

OLD JAZZ MEETING Złota Tarka 
Iława

To już 51 edycja Festiwalu Jazzu Tradycyjnego, na któ-
ry do Iławy z całego kraju – a nawet zagranicy – zjeżdżają 
miłośnicy tego gatunku muzyki. Po pięcioletniej przerwie 
wraca konkurs o Złotą Tarkę. Odbędzie się on o godzinie 
20:00. Pół godziny wcześniej ze Starego Miasta wyruszy 
Parada Nowoorleańska, prowadzona przez zespół Brass Fe-
deracja. Po konkursie w amfi teatrze im. Louisa Armstronga 
rozpoczną się koncerty główne. Wystąpią wówczas: Brass 
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17 Federacja i Nika Lu-
bowicz z Henrykiem 
Miśkiewiczem jako 
gościem. Ogłoszenie 
wyników konkur-
su odbędzie się ok. 
23:45. 

Prowadzenie: Pa-
weł Sztompke.

O  24:00 w  parku 
miejskim rozpocznie 
się bal jazzowy z udziałem Szymon Kleko-
wicki Parnas Band z gościnnym udziałem 
Tamary Behler. Wstęp na to wydarzenie 
będzie bezpłatny.

W sobotnie południe (13 sierpnia) z wie-
ży ratusza zabrzmi hejnał Iławy w  wy-
konaniu Radosława Mosurka. O  13:00 
i  14:00 podczas rejsów statkiem Ilavia 
wystąpią fi naliści konkursu o Złotą Tar-
kę. Bilety: ulgowy 20 zł, normalny 25 zł.

O  20:00 w  amfi teatrze rozpocznie się 
koncert galowy „100 lat jazzu w Polsce”. 
Wystąpią: Alchemik Big Band Grzego-
rza Grzecha Piotrowskiego (dyrektora 
artystycznego Festiwalu) z  gośćmi spe-
cjalnymi: Hanną Banaszak z  zespołem, 
Ewą Bem i Januszem Szromem, Piotrem 
Szmidtem i Henrykiem Miśkiewiczem. 

Z kolei o 23:00 rozpocznie się koncert 
Gunhild Carling i jej zespołu. To pocho-
dząca ze Szwecji zjawiskowa wokalistka, 
tancerka, multiinstrumentalistka, która 
zasłynęła już jako dziecko z  występów 
z  zespołem składającym się z  członków 
jej rodziny. Ona sama na Złotej Tarce już 
występowała, było to w 2014 r. Z rodziną 
natomiast - w 1999 r.

Natomiast o północy w parku miejskim 
rozpocznie się jam session. Wstęp bez-
płatny. Także w sobotę odbędzie się wy-
darzenie towarzyszące. Będzie to już tra-
dycyjny Jazz za kratami. Z koncertem dla 
osadzonych w iławskim Zakładzie Karnym 
wystąpi Karolina Szewc z zespołem.

W niedzielę 14 sierpnia o 14:00 w amfi -
teatrze rozpocznie się msza św. jazzowa 
z udziałem chóru Petera Mante „The Africa 
Gospel Project”. Wstęp będzie bezpłatny. 

Ceny biletów: ulgowy 30 zł, normalny 50 zł. 

Karnet dwudniowy ulgowy 70 zł, normalny 

100 zł. Sprzedaż prowadzi Iławskie Cen-

trum Kultury.

14 SIERPNIA

Park Muz Współczesnych: 
Reakcja - Muza Sztuki 
Zaangażowanej
Olsztyn

w ramach cyklu „ULOTNE” MOK Ol-
sztyn zaprasza na kolejne spotkanie z wy-
jątkowa Muzą. Reakcja, Muza Sztuki Za-
angażowanej zaprezentuje jak ważne jest 
środowisko i dbanie o zieleń.

Program wydarzenia
12:00-14:00 Ekoczystość
Warsztaty tworzenia ekodetergentów
Prowadząca: Karina Szarama
12:30-16:00 Zrób to sam: mikroświat 

na plastrze drewna 
Kreatywne warsztaty plastyczne

13:00  Jak brzmi kamyk?
Familijne warsztaty rytmiczno-muzycz-

ne z wykorzystaniem naturalnych mate-
riałów

Prowadzący: Aron Blum
14:00-17:00 Twórcza moc zieleni
Familijne warsztaty nawiązujące do oto-

czenia przyrodniczego
Prowadzenie: Fundacja Edukacji Leśnej 

Drzewice
14:30 Teatr dialogu: prawa człowieka 

w sztuce teatralnej
Warsztaty dla młodzieży 13+ i dorosłych
16:00 Integracja w rytmie
Koncert Arona Bluma
17:00 Cicho
Performance muzyczny Marty Andrzej-

czyk. Dla odbiorców 16+
Zajezdnia trolejbusowa i okolice.

Wstęp wolny

14 I 15 SIERPNIA 

XLIV Olsztyńskie Koncerty 
Organowe im. Feliksa 
Nowowiejskiego
Olsztyn

Wiktoria Ryńska (organy)
Program koncertu:
- Jan Pieterszoon Sweelinck (1562-1621) 

– Ballo del Granduca SwWV 319
- Johann Sebastian Bach (1685-1750) 

– Preludium i fuga e-moll BWV 548
- Friedrich Christian Mohrheim (1719-

1780) – Trio G nr 1
- Feliks Nowowiejski (1877-1946) – III 

Symfonia organowa „Lourdes” op. 45: 
Toccata –  Recitativo-Pastorale (Le Mi-
racle) – Epilog

Godz. 20:00, Bazylika konkatedralna św. 

Jakuba. Wstęp wolny

15 SIERPNIA

Kino Plenerowe

Olsztyn

Film: Matki równoległe, reż. Pedro Al-
modóvar (120 min.)

W  ramach cyklu ULOTNE MOK Ol-
sztyn zaprasza na tegoroczną odsłonę po-
pularnego cyklu Kina Plenerowego w Par-
ku Podzamcze. Spotykamy się w kolejne 
poniedziałki lipca i  sierpnia nieopodal 
fontanny „Ryba z dzieckiem”. Godz. 21:30.

Film z napisami w języku polskim i ukra-
ińskim.

Wstęp wolny

19 I 20 SIERPNIA

„Moniuszko dzieciom” 
– wakacyjne koncerty 
edukacyjne
Olsztyn

Zbigniew Ciucias – skrzypce
Lech Grzegorzewski – skrzypce
Anna Perkowska – altówka
Ewa Parkasiewicz – wiolonczela
Pieśni i wyjątki z kwartetów smyczko-

wych Moniuszki.
Godz. 11:00, sala kameralna fi lharmonii.

Wstęp płatny
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HELIOS REPERTUAR
Centrum Handlowe Aura, 

Olsztyn, al. Piłsudskiego 16

TITANE / napisy: 18:00; DC LIGA 
SUPER-PETS / familijny / od 6 
lat / dubbing: 10:20, 11:00, 11:30, 

13:00, 14:00, 15:40, 16:30, 18:15, 
19:00; PAMIĘTNIKI TATUSIA 
MUMINKA / familijny / od 5 
lat / dubbing: 13:30, 17:15; A 
ONI DALEJ GRZESZĄ, DOBRY 
BOŻE! / napisy: 14:30, 19:15, 
21:40; ZBRODNIE PRZYSZŁO-
ŚCI / napisy: 15:30; MINIONKI: 
Wejście Gru / familijny / b.o. / 
dubbing: 10:40, 12:00, 12:50, 
14:10, 15:15, 16:20, 17:00, 18:30; 

THOR: miłość i grom / napisy: 
16:00, 20:45, 21:30; THOR: 
miłość i grom / dubbing: 10:30, 
13:15, 17:30, 19:30; NIEZGA-
SZALNI / familijny / od 6 lat 
/ dubbing: 10:10, 12:40, 15:00; 
TOP GUN: MAVERICK / napisy: 
20:15, 21:00; NA CHWILĘ, NA 
ZAWSZE: 20:30; ELVIS / napisy: 
18:45; JURASSIC WORLD: 
Dominion / dubbing: 11:15

-C44720otbs-BA

tel. 89 535 20 30

Szukamy osób na stanowisko:

Aplikuj już teraz: kadry@wm.pl

GWARANTUJEMY CI:

  s  samodzielność, możliwość realizacji Twoich pomysłów i pasji
  s  nie będziemy Cię ograniczać, u nas będziesz mógł być sobą
  s  szacunek i wsparcie bez względu na wiek, doświadczenie

i  wykształcenie
  s  stabilność i bezpieczeństwo
  s  umowę o pracę oraz wszystkie świadczenia
  s  perspektywy rozwoju

JEST PRACA 
W OLSZTYNIE!

Chcesz dołączyć do ambitnego 
i pełnego pasji zespołu? 
Dobrze trafi łeś!  

DOŁĄCZ DO NAS!

1822otbp-L-K

U NAS MASZ 
MOŻLIWOŚCI

Zostań zwycięzcą! 

Dołącz do lidera!

Bądź ambitny 

i celuj wysoko… 

Pracuj tylko

 z profesjonalistami!

CZUJESZ, ŻE  MOŻESZ  WIĘCEJ? 

CHCESZ SPEŁNIAĆ SIĘ  
W INNYM OBSZARZE?

CHCESZ  UCZYĆ SIĘ  I ROZWIJAĆ? 

Jesteś kreatywny? 

Masz w sobie niewykorzystany 
potencjał 
i niespożyte pokłady energii?

MANAGER
DS. REKLAMY

eprasa.pl c0a460311f
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FOTOGRAFIA

PRENUMERATA ZA ZDJĘCIE
Zachęcamy do nadsyłania zdjęć miejsc, w których mieszkacie, które zwiedzaliście, w których odpoczywaliście... 
Autorzy fotografi i, które opublikujemy w Gazecie, otrzymają od nas bezpłatny 6-miesięczny dostęp do naszego e-wydania. 
Dzisiaj prezentujemy kilka zdjęć, które niedawno otrzymaliśmy. Fotografi e wysyłajcie na adres: redakcja@gazetaolsztyńska.pl. 
Prosimy o informację, co jest na zdjęciu i jak je podpisać (autor).

Brąswałd
Ewa Surażyńska

Lipica
Justyna Dudek

Pole
Anna Szymczukiewicz

Stare Miasto w Olsztynie
mh

Kronowo koło Barczewa 
Michał Jaworski

Mazury
Anna Wendecka

eprasa.pl c0a460311f
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sprzedam

SPRZEDAM owczarka niemiec-

kiego, długowłosego (suka) z ro-

dowodem, 506-10-90-11.

NIERUCHOMOŚCI

sprzedam

WWW.DOMKIANGIELSKIE.
PL, 503-103-703

kupię

KUPIĘ działkę budowlaną. Po-

wierzchnia powyżej 1 hektara. 

Płatność gotówką. Tel. 729-

850-495

KUPIĘ mieszkanie 2-3 pok. w Ol-

sztynie, 504-946-585

PRACA

dam pracę

FIRMA zatrudni sprzątaczkę - 

klatki schodowe i pracownika go-

spodarczego. Tel. 785-200-855

KIEROWCA CE, 503-103-703

NAPRAWA kempingów 503-103-

703

POMOCNIKA do prac budowla-

nych, tel. 789-123-630

W gospodarstwie mlecznym, 510-

135-912

ZATRUDNIĘ w gospodarstwie, 

661-740-939

USŁUGI

budowa | remont

HYDRAULIK, 501-209-794

MALOWANIE, szpachlowanie, 

664-493-138

SZPACHLOWANIE, malowanie 

remonty, 696-356-857

WYKOŃCZENIA wnętrz, łazienki, 

696-356-857

naprawa

FOTOWOLTAIKA montaż, napra-

wa, 503-092-068

ROLNICTWO

zwierzęta hodowlane

JAŁÓWKI wysokocielne, 506-

999-493.

KUPIĘ byczki, jałówki 100-500kg. 

517-245-435

SKUP bydła. Najlepsze ceny! Do-

jazd do gospodarstwa, 514-574-

163

SPRZEDAŻ kur, kaczek, 

brojlerów, kokoszek, dowóz 

gratis,tel.728-104-188.

produkty rolne

SPRZEDAM siano w belach, 668-

397-005

SPRZEDAM siano, 606-616-599

SPRZEDAM zboże Węgorzewo 

799-471-066

GO_380_4x8-M

W Y B I E R Z   P R O F ES J O N A L I STÓ W

Szukasz
klientów?

(89) 539-74-46

reklama@wm.pl

380-31419opb1-b-M

197322opb1-a-M

Panu

Ks. Jan Twardowski

Pani 

Izabelli Kasprzak 

196522opb1-a-M

eprasa.pl c0a460311f
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380-28919opb1-C-M

KONDOLENCJE
(wymagany dowód osobisty osoby nadającej) ukazują się w ciągu trzech dni od chwili nadania

www.pozegnania.net

* Dotyczy Biura Ogłoszeń w Olsztynie, plac Józefa Bema 5

Biuro Ogłoszeń, ELBLĄG, ul. Rybacka 35

tel. 55-236-18-02
pon.-pt. godz. 8.00-16.00

NEKROLOGI (wymagany akt zgonu). Terminy przyjęć*:

Biuro Ogłoszeń, OLSZTYN, plac Józefa Bema 5
czynne w godz. 7.00-15.00, soboty – nieczynne
tel. 89-539-74-80, b.ogloszen@gazetaolsztynska.pl

TU ZLECISZ ZAMIESZCZENIE 
NEKROLOGU  LUB KONDOLENCJI

W „GAZECIE  OLSZTYŃSKIEJ” I „DZIENNIKU ELBLĄSKIM”

197922opb1-a-M

196622opb1-a-M

197822opb1-a-M

197122opb1-a-M

197622opb1-a-M

-

197522opb1-a-M

614619opb1-i-M

OLSZTYN (Zatorze), ul. M. Zientary-Malewskiej 2A

     89 534 72 42, 605 635 908

OLSZTYN (Jaroty), ul. Herberta 16/24

      89 526 66 01, 605 665 909

www.arkaolsztyn.pl

2

2

614219opb1-g-M

dawniej

OLSZTYN

ul. Lengowskiego 18-20

BISKUPIEC

ul. Armii Krajowej 4

895 355 300

602 327 277

897 152 093

608 680 642

POGOTOWIE POGRZEBOWE 89 527-09-09

Pomożemy Ci godnie pożegnać

614419opb1-f-M

kom. 602 514 880 kom. 691 410 360 kom. 602 514 888

320520opb1-d-M

AD_1.08-M

eprasa.pl c0a460311f
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SPORT.WM.PL

SIATKÓWKA\\\ AZS UWM 
Olsztyn wygrał rozgrywki III 
ligi, ale przepadł w barażach, 
wydawało się zatem, że 
marzenia o powrocie do II ligi 
trzeba odłożyć przynajmniej 
na rok. Ale nadzieja umiera 
ostatnia, więc...  - Złożyliśmy 
pismo do PZPS o chęci grania 
w II lidze - wyjaśnia trener Pa-
weł Borkowski. - Pokazaliśmy, 
że mamy zawodników oraz 
fi nanse, aby uczestniczyć 
w tych rozgrywkach, w efek-
cie otrzymaliśmy zgodę. 
- Grupy II ligi zostały powięk-
szone, stąd taka decyzja PZPS 
- dodaje Andrzej Grygołowicz, 
drugi trener olsztyńskiego 
zespołu. - Do tej pory w naszej 
grupie grało dziesięć zespo-
łów, a teraz będzie dwana-
ście, m.in. z Chełma, Spały, 
Tomaszowa Mazowieckiego 
i Warszawy. Nie spowoduje to 
jednak wydłużenia rozgrywek, 
bo niektóre mecze pewnie 
będą wyznaczane na środy, 
dzięki czemu sezon zasadni-
czy powinien się się skończyć 
w kwietniu. 
Olsztynianie przygotowania 
do sezonu rozpoczną 16 sierp-
nia, a w zespole powinno po-
jawić się kilka nowych twarzy, 
chociaż większość zawodni-
ków została. - Dołączą do nas 
nowi siatkarze m.in. z Zielonej 
Góry i Ostródy - mówi Paweł 
Borkowski. - Duże zmiany 
będą na rozegraniu, bo od-
chodzi Hubert Lasecki. Udało 
nam się jednak dogadać z za-
wodnikiem, który do Olsztyna 
przychodzi na studia.
Początek przygotowań do 
sezonu zaplanowano na 16 
sierpnia. W planach są m.in. 
turnieje w Kortowie i Augu-
stowie, natomiast rozgrywki 
rozpoczną się 1 października.

PIŁKA NOŻNA\\\ W fi nale 
kobiecych mistrzostw Europy 
Angielki zagrały z Niemkami, 
niestety, fi nał zakończył się 
po oddaniu gazety do druku.
 Mecz wywołał olbrzymie 
zainteresowanie - na Wembley 
zasiadło 90 tysięcy kibiców, 
a bilety na czarnym rynku kosz-
towały nawet 1700 funtów! 
Sędzią głównym była Ukrain-
ka Kateryna Monzul, a jedną 
z jej asystentek Polka Paulina 
Baranowska.
>>> Droga reprezentacji Nie-
miec do fi nału, faza grupowa: 
4:0 z Danią, 2:0 z Hiszpanią i 3:0 
z Finlandią; ćwierćfi nał: 2:0 
z Austrią; półfi nał: 2:1 z Francją.
>>> Droga reprezentacji 
Anglii do fi nału, faza grupo-
wa: 1:0 z Austrią, 8:0 z Norwe-
gią i 3:0 z Irlandią Północną; 
ćwierćfi nał: 2:1 z Hiszpanią 
(po dogrywce); półfi nał: 4:0 ze 
Szwecją.

• Jakub Stolarczyk znalazł 
się w kadrze Leicester City 
na nowy sezon angielskiej 
Premier League. Polak będzie 
występował z numerem 41. 
21-letni bramkarz w rundzie 
wiosennej na wypożyczeniu 
w Dunfermline Athletic 
wystąpił w 11 spotkaniach 
szkockiej II ligi.

ŻUŻEL\\\ Wbrew przewidy-
waniom Polacy nie zdobyli 
medalu w sobotnim fi nale 
Speedway of Nations. Bartosz 
Zmarzlik, Patryk Dudek 
i Maciej Janowski zajęli 
dopiero przedostatnie, szóste 
miejsce. Wygrali Australij-
czycy przed Brytyjczykami 
i Szwedami.

LEKKA ATLETYKA\\\ Pod-
czas Olimpijskiego Festiwalu 
Młodzieży Europy (EYOF), 
który odbył się w słowackiej 
Bańskiej Bystrzycy, reprezen-
tanci Polski zdobyli 20 medali  
Wśród medalistów znalazła 
się Anastazja Kuś z AZS 
UWM. Olsztynianka była 
jedyną lekkoatletką z Warmii 
i Mazur, no i trzeba przyznać, 
że spisała się znakomicie, 
bowiem sztafeta szwedzka 
z jej udziałem zdobyła srebrny 
medal (3.11,30). Przypomina-
my, że w sztafecie szwedzkiej 
zawodniczki biegną kolejno 
100, 200, 300 i 400 m. Olszty-
nianka w eliminacjach i fi nale 
pobiegła na 300 m. Złoty me-
dal zdobyły Włoszki z czasem 
3.11,27. Poza Kuś w srebrnej 
sztafecie były: Maja Woźniak, 
Maria Jarosińska i Julia 
Przewieźlik.
W sumie w Bańskiej Bystrzycy 
Polacy rywalizowali w ośmiu 
konkurencjach: badminton, 
gimnastyka, judo, kolarstwo, 
lekka atletyka, pływanie, 
siatkówka i tenis. Biało-czer-

wonych sportowców zabrakło 
jedynie w koszykówce i piłce 
ręcznej. - Nasz dorobek to 
20 medali, po pięć złotych 
i srebrnych oraz dziesięć 
brązowych – powiedział szef 
polskiej misji Ireneusz Kutyła. 
- Bardzo dobrze spisali się 
lekkoatleci, którym przypadła 
pierwsza lokata w klasyfi kacji 
tej dyscypliny festiwalu. Wy-
walczyli 11 krążków - cztery 
złote, trzy srebrne i cztery 
brązowe. 
W sumie o medale walczy-
ło 2252 sportowców (1127 
dziewcząt i 1125 chłopców), 
natomiast z oczywistych 
względów do rywalizacji nie 
zostali dopuszczeni reprezen-
tanci Białorusi i Rosji.
W przeszłości medalistami 
EYOF byli m.in. pływacy 
Przemysław Stańczyk, Paweł 
Korzeniowski i Radosław 
Kawęcki oraz siatkarze Agata 
Mróz, Katarzyna Skowrońska, 
Marcin Możdżonek, Jakub Ko-
chanowski i Bartosz Kwolek.
• Polscy złoci medaliści: Seba-
stian Antosiak (lekka atletyka, 
skok wzwyż), Patryk Goszczur-
ny (kolarstwo, wyścig na czas 
na dystansie 8,4 km), Roch 
Krukowski (lekka atletyka, 
rzut oszczepem 700 g), Julia 
Michałowska (lekka atletyka, 
pchniecie kulą 3 kg); sztafeta 
szwedzka (Tomasz Bajraszew-
ski, Radosław Lach, Rafał 
Dziewięcki, Jakub Szarapo).

Klasyfi kacja medalowa

  1. Włochy 47 21-12-14
  2. Niemcy 32 9-8-15
  3. Hiszpania 19 8-7-4
  4. W. Brytania 18 7-5-6
  5. Węgry 24 6-9-9
  6. Francja 17 6-7-4
  7. Ukraina 18 6-6-6
  8. Rumunia 19 5-8-6
  9. Turcja 14 5-8-1
10. Polska 20 5-5-10

SPORT AKADEMICKI\\\ 80 
medali zdobyli reprezentanci 
polskich uczelni podczas 
Europejskich Igrzysk Akade-
mickich w Łodzi. Polscy spor-
towcy, którzy zdobyli 23 złote, 
26 srebrnych i 31 brązowych 
medali, zwyciężyli w klasy-
fi kacji medalowej, niestety, 
odbyło się to bez udziału 
zawodników z warmińsko-
-mazurskich uczelni. W sumie 
w imprezie udział wzięło pra-
wie pięć tysięcy sportowców-
-studentów z całej Europy.
W klasyfi kacji medalowej 
uczelni najlepszy był turecki 
Yeditepe University, którego 
reprezentanci zdobyli 7 zło-
tych, 5 srebrnych i 1 brązowy 
medal. W tym zestawieniu 
na trzecim miejscu uplaso-
wała się Politechnika Łódzka 
z dorobkiem ośmiu medali 
– sześciu złotych oraz po jed-

nym srebrnym i brązowym. 
Ostatniego dnia igrzysk 
dorobek Polaków próbowała 
poprawić drużyna koszykarzy 
Akademii Marynarki Wojennej 
w Gdyni, która walczyła nie 
tylko o brązowy medal, ale 
o jedyny medal w dyscypli-
nach drużynowych. Niestety, 
gdynianie ulegli 83:101 
czeskiej drużynie Masaryk 
University z Brna .
Najbardziej medalodajną dla 
polskich studentów dyscy-
pliną europejskich igrzysk 
w Łodzi był kickboxing, w któ-
rym biało-czerwoni wywal-
czyli aż 22 medale, w tym pięć 
złotych. Siedemnastokrotnie 
na podium stawali też polscy 
pływacy, którzy wywalczyli 
siedem złotych krążków, 
a z mistrzowskich tytułów 
cieszyli się także polscy 
szachiści, judocy, karatecy, te-
nisiści stołowi, taekwondziści 
i tenisiści.
• Dorobek medalowy pol-

skich uczelni: Politechnika 
Łódzka (6 złotych-1 srebrny-1 
brązowy), Akademia Leona 
Koźmińskiego w Warszawie 
(3-2-2), AWF Warszawa (2-5-3), 
UMK w Toruniu (2-1-0), AWF 
Gdańsk (2-0-1), Akademia Za-
mojska (2-0-0), AWF Poznań 
(1-2-2), Collegium Humanum 
w Rzeszowie (1-1-0), Uniwersy-
tet Ekonomiczny w Bydgosz-
czy (1-0-3), Akademia Nauk 
Stosowanych w Pile (1-0-0), 
Akademia Nauk Stosowanych 
w Lublinie (1-0-0), Gdański 
Uniwersytet Medyczny 
(1-0-0), Akademia Kaliska 
(0-2-1), Uniwersytet Łódzki 
(0-2-0), Uniwersytet Ekono-
miczny we Wrocławiu (0-1-3), 
AWF Wrocław (0-1-2), AWF 
Katowice (0-1-1), Uniwersytet 

Rzeszowski (0-1-0), Uniwersy-
tet Medyczny w Łodzi (0-1-0), 
Akademia Sprawiedliwości 
(0-1-0), Uniwersytet Adama 
Mickiewicza w Poznaniu 
(0-1-0), Uniwersytet Lubelski 
(0-1-0), Uniwersytet Zielono-
górski (0-1-0), Uniwersytet 
Śląski w Katowicach (0-1-0), 
Politechnika Gdańska (0-0-3), 
Akademia Górniczo-Hutnicza 
w Krakowie (0-0-3), Uniwersy-
tet Marii Curie-Skłodowskiej 
w Lublinie (0-0-2), Politech-
nika Warszawska (0-0-1), 
Uniwersytet Medyczny w Bia-
łymstoku (0-0-1), Politechnika 
Opolska (0-0-1), Politechnika 
Wrocławska (0-0-1).

TENIS\\\ Jednym z celów 
Miejskiego Ośrodka Sportu 
i Rekreacji w Elblągu jest 
popularyzacja sportu, dlatego 
jutro na Torze Kalbar zostanie 
rozegrany tenisowy turniej 
amatorów. 
Zawody odbędą się wyłącznie 
w kategorii open dla kobiet 
i mężczyzn powyżej 16. roku 
życia. Osoby niepełnoletnie 
muszą dostarczyć pisemną 
zgodę rodzica lub opiekuna 
prawnego. Impreza zostanie 
rozegrana systemem pucha-
rowym, czyli przegrywający 
odpada. Organizatorzy zapra-
szają wszystkich chętnych, 
początek gier o godz. 17, 
zgłoszenia będą przyjmowa-
ne w biurze zawodów na 30 
minut przed rozpoczęciem 
imprezy.

NARCIARSTWO WODNE\\\ 
Na jeziorze Białym w Au-
gustowie rozegrano sla-
lom, ostatnią konkurencję 
mistrzostw Polski w narciar-
stwie wodnym za motorówką. 
Złote medale w kategorii 
open wywalczyli: Zuzanna 
Polkowska (MOS Augustów) 
i Kamil Borysewicz (Sparta 
Augustów). Przypomnijmy, że 
przed tygodniem w Ełku wy-
łoniono medalistów w jeździe 
fi gurowej i skokach.

SPORT W TV\\\ Kolarstwo. 

Tour de Pologne, 3. etap: 
Kraśnik - Przemyśl (10.35 
Polsat Sport, 10.55 TVP Sport, 
15.15 TVP 1)
• Piłka nożna. II liga: Polonia 
Warszawa - Stomil Olsztyn 
(18.10 TVP Sport); Ekstra-
klasa: Korona Kielce - Śląsk 
Wrocław (18.55 Canal+ Sport); 
Puchar Niemiec: Energie 
Cottbus - Werder Brema, Mag-
deburg - Eintracht Frankfurt 
(17.55, 20.40 Eleven Sports 
1), Chemnitzer - Union Berlin 
(17.55 Eleven Sports 2)
• Tenis. Turniej ATP w Wa-
szyngtonie (18, 20, 22, 01.00, 
03.00 Polsat Sport) DRYH

SPRINTEM

Finał sztafet szwedzkich: na pierwszym miejscu na trzeciej zmianie biegnie Anastazja Kuś

W meczu o trzecie miejsce polscy studenci przegrali 
z Czechami 
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PRZYGOTOWAŃ NADSZEDŁ CZAS
PIŁKA RĘCZNA\\\ Dzisiaj szczypiorniści Warmii Energi Olsztyn rozpoczynają przygotowania do nowego sezonu Ligi Centralnej. 
Podopieczni Dariusza Molskiego rozpoczną od testów wytrzymałościowych, a potem będą trenować m.in. na obozie w Rynie.

N
ajlepszy zespół piłki 
ręcznej na Warmii 
i  Mazurach dru-
gi sezon z  rzędu 

będzie grał w  Lidze Cen-
tralnej. W debiucie na tym 
poziomie olsztyński zespół 
zajął 11. miejsce, chociaż 
i zawodnicy, i kibice liczyli 
na więcej. Słaby początek 
spowodował spore rosza-
dy na ławce trenerskiej, 
bo sezon zaczął Jarosław 
Knopik (teraz w  kobiecej 
Superlidze prowadzi KP 
Koszalin), Marcin Malew-
ski (doświadczony gracz 
Warmii) oraz Igor Stan-
kiewicz. 

Obecnie działacze ol-
sztyńskiego klubu liczą, 
że już nie będzie takich 
zawirowań, bo zaangażo-
wali Dariusza Molskiego, 
doświadczonego szkole-
niowca. Molski ostatnio 
pracował w  Jurandzie 
Ciechanów, a  wcześniej 
prowadził drużyny na naj-
wyższym szczeblu rozgry-
wek m.in. Meble Wójcik 
Elbląg, Pogoń Szczecin 
i Nielbę Wągrowiec.

- W dalszym etapie rozwo-
ju naszego zespołu w Lidze 

Centralnej poszukiwaliśmy 
szkoleniowca doświadczo-
nego w  pracy z  młodymi 
zawodnikami, bo takich 
mamy przede wszystkim 
w zespole - wyjaśnia Jacek 
Zyśk, wiceprezes Warmii. -  
Wierzę, że trener, na które-
go postawiliśmy, stanie się 
mentorem i nauczycielem 
dla zawodników. 

Z poprzedniego sezonu 
zostało 11 zawodników: 

Michał Safiejko, Marcin 
Laskowski, Adam Konkel, 
Jakub Zemełka, Daniel 
Makowski, Michał Sikor-
ski, Marcin Malewski, 
Dominik Stępień, Dawid 
Reichel, Mateusz Kopyciń-
ski i Cezary Kaczmarczyk. 
Z  zespołu odeszli nato-
miast: Michał Klapka, Ad-
rian Chełmiński, Damian 
Didyk, Adrian Gruszczyń-
ski i Krystian Matusiak. 

Do tej pory w ich miejsce 
zakontraktowano trzech 
nowych graczy: Szymon 
Mucha (rocznik 2003) trafi ł 
z Górnika Zabrze, gdzie za-
liczył kilka występów w naj-
wyższej klasie rozgrywko-
wej. Z  Gwardii Koszalin 
wypożyczono Piotra Skibę 
- ten 22-letni zawodnik 
ma wzmocnić rywalizację 
na pozycji rozgrywającego, 
natomiast 19-letni Damian 

Szniter trafi ł do Olsztyna ze 
Szkoły Mistrzostwa Sporto-
wego w Płocku. 

- DOCELOWO KADRA MA 
LICZYĆ 16 ZAWODNIKÓW 
- TWIERDZI TRENER 
DARIUSZ MOLSKI. 
- DO OBSADZENIA 
POZOSTAJĄ JESZCZE 
DWIE POZYCJE, DLATEGO 
PRZYGOTOWANIA 
Z NASZYM ZESPOŁEM 
ROZPOCZNIE DWÓCH 
GRACZY, KTÓRYM BĘDĘ 
SIĘ PRZYGLĄDAŁ. 
DOPIERO POTEM 
ZDECYDUJEMY, CZY 
ZOSTANĄ W OLSZTYNIE 
NA TEN SEZON. JUŻ OD 
WTORKU ZACZNIEMY 
ZAJĘCIA Z PIŁKAMI, 
WIĘC BĘDZIEMY 
ŁĄCZYĆ WSZYSTKO 
KOMPLEKSOWO: 
TECHNIKĘ, TAKTYKĘ 
I WYTRZYMAŁOŚĆ.

- Zaczniemy od testów 
wytrzymałościowych  - do-
daje Molski. - Do 15 sierp-
nia będziemy trenować 

w Biskupcu oraz na stadio-
nie w Kortowie. Następnie 
pojedziemy na prawie ty-
godniowy obóz do Rynu, 
po czym zaczniemy serię 
gier sparingowych. 

Olsztyński zespół chce 
rozegrać aż dziesięć gier 
kontrolnych, jednak nie 
wszyscy rywale są jeszcze 
oficjalnie potwierdzeni. 
Pierwszym rywalem za-
raz po powrocie do Rynu 
będzie Szczypiorniak Dą-
browa Białostocka. Potem 
Warmia wyjedzie na tur-
niej do Białej Podlaskiej, 
gdzie oprócz gospodarzy 
zagra także Padwa Zamość. 
Poza tym olsztyński zespół 
chce zaliczyć jeszcze dwa 
sparingi z  Nielbą Wągro-
wiec, w  planach są także 
mecze ze Szczypiorniakiem 
Olsztyn i Jedynką Morąg.  

Liga Centralne startuje 17 
września. Warmia Energa 
Olsztyn zacznie sezon od 
wyjazdów do Żukowa i Pie-
kar Śląskich, natomiast 
pierwsze domowe spot-
kanie w Biskupcu Warmia 
zagra dopiero na początku 
października z MKS Wie-
luń. EM
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W PUCHARZE POLSKI SYPNĘŁO NIESPODZIANKAMI
PIŁKA NOŻNA\\\ W 1. rundzie Wojewódzkiego Pucharu Polski doszło do kilku niespodzianek, m.in. Constract, beniaminek okręgówki, wyeliminował czwartoligową Polonię Iłowo.

W Biskupcu na nowo 
w y b u d o w a n y m 
stadionie miejsco-

wa Tęcza, która niedawno 
awansowała do forBET IV 
ligi wyeliminowała Polo-
nię Lidzbark Warmiński. 
Oba zespoły przed sezo-
nem dokonały ciekawych 
transferów i w tym spotka-
niu wszyscy nowi piłkarze 
zaprezentowali się publicz-
ności. Ostatecznie gospo-
darze wygrali 3:1, a  jedną 
z bramek zdobył Patrycjusz 
Malanowski, do niedawna 
znakomity snajper Błękit-
nych Pasym.  

Z pucharowej rywalizacji 
opadły także Mamr Giży-
cko, które w zeszłym sezo-
nie grały jeszcze w III lidze. 
Podopieczni Przemysława 
Łapińskiego przegrali 1:2 
w  Kętrzynie z  miejscową 
Granicą. W  11. minucie 
gospodarze objęli prowa-
dzenie za sprawą Tomasza 
Bobrowskiego, ale po ko-

lejnych ośmiu minutach 
Michał Świderski dopro-
wadził do remisu. Gola 
na wagę awansu strzelił 
w drugiej połowie Marcin 
Spirydon. 

Bez niespodzianek obyło 
się natomiast w  spotka-
niach naszych III-ligow-
ców: Concordia Elbląg 
wygrała 9:1 z Agatem Ja-
głownik, a Sokół Ostróda 
w  Turznicy wygrał 5:1 
z Płomieniem. Przypomnij-
my, że w środę podopiecz-
ni Dominika Bednarczyka 
w centralnych rozgrywkach 
Pucharu Polski przegrali 
z GKS Jastrzębie. 

Wróćmy jednak do Wo-
jewódzkiego Pucharu 
Polski, bo w  Zagajach 
(powiat braniewski, gmi-
na Lelkowo) doszło do 
sensacji, ponieważ miej-
scowa B-klasowa Granica 
wygrała 2:1 z  Błękitnymi 
Orneta. – Moi zawodnicy 
zagrali bardzo fajną pił-

kę – powiedział po meczu 
Jerzy Bukacki. – Widać, że 
Błękitni Orneta po spad-
ku z IV ligi są w głębokim 
kryzysie. Straciliśmy gola 
na początku meczu, a była 
to praktycznie jedyna sytu-
acja naszych rywali. Potem 
oddawali jedynie strzały 
z  daleka, natomiast my 
w  drugiej połowie - przy 
prowadzeniu 2:1 - powin-
niśmy spokojnie wygrać 
wyżej. Bardzo cieszy nas 
zwycięstwo oraz spora gru-

pa kibiców, która przyszła 
na mecz - zakończył Jerzy 
Bukacki. 

Niespodzianka była tak-
że w Bynowie, gdzie Unia 
Susz, czołowa drużyna gru-
py 2 okręgówki, przegrała 
z miejscowym A-klasowym 
Kormoranem. Poza tym 
powody do radości mają 
także piłkarze Constractu 
Lubawa (beniaminek okrę-
gówki), którzy wyelimino-
wali czwartoligową Polonią 
Iłowo.  EM

WYNIKI
Pama Powodowo - Olimpia II 
Elbląg 0:5, Warmia Olsztyn 
- Naki II Olsztyn 3:1, Rona 
03 Ełk - Znicz Biała Piska 
1:2, Orlęta Rema Reszel - 
Wilczek Wilkowo 1:2, Wel 
Lidzbark Welski - Grunwald 
Gierzwałd 6:1, Pomarańcze 
Korsze - Victoria Bartoszyce 
0:3 walkower, Avista Łążyn 
- Motor Lubawa 3:7, Szeląg 
Kormoran Zwierzewo - Czarni 
Rudzienice 3:2, Czarni Olecko 
- Śniardwy Orzysz 2:3, Pogoń 
Ryn - Jurand Barciany 1:6, 
Start Kruklanki - Pojezierze 
Prostki 0:3 walkower, Vęgoria 
Węgorzewo - Żagiel Piecki 
2:0, Mazur Pisz - Rominta 
Gołdap 4:6, Mini Soccer Aca-
demy - Mrągowia Mrągowo 
0:9, Reduta Bisztynek - LKS 
Różnowo 0:3, Fala Warpu-
ny - Łyna Sępopol 4:1, Tęcza 
Biskupiec - Polonia Lidz-
bark Warmiński 3:1, Burza 
Słupy - KS Wojciechy 1:4, MKS 
Jeziorany - MKS Korsze 4:3, 

Omulew Wielbark - Olimpia 
Olsztynek 1:4, GLKS Jon-
kowo - GKS Szczytno 4:3, 
Żabianka Żabi Róg - Polonia 
Markusy 2:3, Junior Świąt-
ki - Piast Wilczęta 4:3, Dąb 
Kadyny - Huragan Morąg 1:3, 
Syrena Spomlek Młynary - 
Zatoka Braniewo 1:0, Granica 
Zagaje - Błękitni Orneta 2:1, 
Barkas Tolkmicko - Polonia 
Pasłęk 1:2, Agat Jegłownik 
- Concordia Elbląg 1:9, Orzeł 
Janowiec Kościelny - Start 
Nidzica 4:2, Zamek Kurzętnik 
- KS Mroczno 2:3, Constract 
Lubawa - Polonia Iłowo 3:0, 
Kormoran Bynowo - Unia 
Susz 3:2, Torpeda Rożental 
- Radomniak Radomno 1:2, 
Płomień Turznica - Sokół 
Ostróda 1:5, Ossa Bisku-
piec - GKS Wikielec 0:4, PFT 
Drewneks Sampława - Zamek 
Szymbark 5:2, Ewingi Zalewo 
- Jeziorak Iława 1:7, Agrikola 
Mierki - Pisa Barczewo 0:6, 
Granica Kętrzyn - Mamry 
Giżycko 2:1.
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Radość Constractu Lubawa po wyeliminowaniu czwar-
toligowej Polonii Iłowo

Rozgrywki Ligi Centralnej ruszają 17 września
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SPRAWIEDLIWY REMIS W ELBLĄGU
II LIGA PIŁKARSKA\\\ Po pierwszej połowie elbląscy kibice liczyli na komplet punktów, jednak pod koniec meczu z Kaliszem 
marzyli już jedynie o remisie. I chociaż w 83. minucie Olimpia zmarnowała rzut karny, to jednak ostatecznie punkt zdobyła.

SPORT.WM.PL

• Olimpia Elbląg - KKS 1925 
Kalisz 2:2 (1:0)
1:0 - Stasiak (5), 1:1, 1:2 - 
Gordillo (57, 69 k), 2:2 - Pie-
karski (85); czerwona kartka: 

Gawlik (83, KKS) 
OLIMPIA: Witan - Jakubczyk, 
Wenger, Sarnowski, Piekarski, 
Stefaniak (76 Turzyniecki) 
- Danilczyk (70 Famulak), 
Kuczałek, Czernis (76 Brane-
cki) - Stasiak (76 Sienkiewicz), 
Wojtyra (65 Rajch)

W 
p o p r z e d n i m 
sezonie oba ze-
społy nie mia-
ły problemów 

z utrzymaniem w II lidze. 
Elblążanie ukończyli roz-
grywki na 9. miejscu z 46 
punktami, natomiast eki-
pa z Kalisza była 13. (42). 
Jednak w Elblągu Olimpia 
niespodziewanie przegrała 
wtedy 0:1, więc w niedzie-
lę była okazja do rewan-

żu. Poza tym gospodarze 
musieli wygrać, by już na 
starcie rozgrywek nie mieć 
zbyt dużej straty do ligowej 
czołówki. 

Od pierwszych minut 
niedzielnego meczu było 
widać, że oba zespoły po-
stawiły na atak, w efekcie 
do przerwy kibice nie mo-
gli narzekać na nudę. Tym 
bardziej że atmosferę już 
w 5. min podgrzał Stasiak, 
który akcję Olimpii zakoń-
czył efektownym, a przede 
wszystkich skutecznym 
przerzuceniem piłki na wy-
chodzącym bramkarzem. 
Trzeba przyznać, że elblą-
żanin miał furę szczęścia, 
bo piłka najpierw trafi ła 
w słupek, a dopiero potem 
umościła się w  kaliskiej 
siatce. 

Szybka utrata gola nie za-
łamała gości, a że Olimpia 
też nie osiadła na laurach, 

więc mecz był żywy i emo-
cjonujący. Gospodarze 
częściej byli przy piłce, na-
tomiast goście nastawili się 
na kontry, no i w 25. min 
byli bliscy szczęścia, bo po 
główce Giela piłka o cen-
tymetry minęła słupek. 
Z kolei kilka minut później 
przed szansą stanął Woj-
tyra i  mogło być 2:0, ale 
nie było, ponieważ elblą-
żanin posłał piłkę ponad 
poprzeczką. Jeszcze w 35. 
min Zawistowski groźnie 
główkował, ale wynik nie 
uległ zmianie, bo w pierw-
szej połowie skuteczność 
nie była najmocniejszą 
stroną gości. 

Niestety, po przerwie 
obraz meczu uległ zmia-
nie - tym razem to KKS 
zepchnął elblążan do de-
fensywy, no i  w 57. min 
Hiszpan Gordillo celną 
główką doprowadził do 

remisu. Był to jednak do-
piero początek kłopotów, 
bo 12 minut później po 
faulu Stefaniaka sędzia 
odgwizdał rzut karny dla 
gości. A że Gordillo się nie 
pomylił, więc kaliszanie 
objęli prowadzenie. 

W 83. min sytuacja się 
jednak odwróciła, ponie-
waż tym razem w  polu 
karnym faulował Gawlik 
- obrońca KKS obejrzał za 
to drugą żółtą kartkę, więc 
musiał opuścić boisko. Pił-
kę na 11. metrze ustawił 
Sienkiewicz, ale strzelił 
zbyt słabo i Krakowiak nie 
miał problemów z obroną. 
Całe szczęście dwie minuty 
później Sieniewicz zreha-
bilitował się dokładnym 
dośrodkowaniem, po któ-
rym Piekarski uratował 
jeden punkt dla Olimpii. 
Ten sam zawodnik mógł 
gospodarzom nawet za-

pewnić zwycięstwo, jednak 
w końcówce po jego kolej-
nym strzale piłka jedynie 
obiła poprzeczkę. 

• Inne wyniki 3. kolejki: 
Siarka Tarnobrzeg - Wisła 
Puławy 2:4 (Stańczyk 2, 
Lewicki 44 - Retlewski 13, 
37, 66, Puton 60 k), Kotwica 
Kołobrzeg - Znicz Pruszków 
2:1 (Goncerz 9, Witasik 49 - 
Nagamatsu 32), Zagłębie II 
Lubin - Śląsk II Wrocław 3:4 
(Ratajczyk 37, Kobusiński 39, 
Kłudka 72 - Bukowski 9, Krocz 
21, Szmigiel 68, Kurowski 
74), Górnik Polkowice - Motor 
Lublin 2:0 (Hafez 36, Kiebzak 
86), Radunia Stężyca - Lech 
II Poznań 3:3 (Stępień 5, 82, 
Kosznik 85 - Spławski 9, 27, 
Cywka 48), Garbarnia Kraków 
- Pogoń Siedlce 3:2 (Żak 7, 
Mularczyk 24, 37 - Nowak 
15 k, Bujalski 66), Hutnik 
Kraków - GKS Jastrzębie 0:0; 

poniedziałek: Polonia Warsza-
wa - Stomil Olsztyn (18:15). 
 DRYH, JK

PO 3 KOLEJKACH

  1. Górnik 9 5:0
  2. Kotwica 7 4:1 
-----------------------------------------
  3. Wisła 6 7:4
  4. Stomil* 4 6:2 

  5. Siarka 4 7:5 
  6. Kalisz* 4 5:3 
------------------------------------------
  7. Śląsk II 4 7:8
  8. Garbarnia 4 6:7 
  9. Hutnik 4 4:5
10. Jastrzębie 4 1:2 
11. Pogoń 3 4:5 
12. Znicz 3 4:7 
13. Zagłębie II 3 6:10 
14. Lech II 2 6:7 
------------------------------------------
15. Olimpia 2 3:4

16. Radunia 2 7:9 
17. Motor 2 3:5 
18. Polonia** 0 1:2 
* mecz zaległy ** 2 mecze zaległe

EKSTRAKLASA\\\ Jeśli war-
szawscy kibice mieli nadzieję, 
że po poprzednim fatalnym 
sezonie teraz Legia się wresz-
cie odbuduje, to w piątkowy 
wieczór musieli przeżyć spore 
rozczarowanie, bowiem Craco-
via na swoim stadionie nie 
dała Legii szans, wygrywając 
3:0. Mecz obejrzało ponad 
13 tysięcy kibiców, co - jak 
na Cracovię - jest wynikiem 
więcej niż dobrym. W poprzed-
nim sezonie pojedynek z Legią 
przyciągnął na trybuny ponad 
10 tysięcy widzów, a rekordo-
wa frekwencja była oczywiście 
na derbach Krakowa (14 200). 
Wiadomo, że zespół ze stolicy 
ma spore problemy z napast-
nikami, co nie przeszkodziło 
jednak mu w oddaniu do 
Górnika Zabrze za darmo Szy-
mona Włodarczyka. 19-latek 
to wychowanek Legii i syn Pio-
tra, byłego napastnika Legii, 
Widzewa i Śląska. Poprzedni 
sezon Włodarczyk junior 
spędził w trzecioligowych 
rezerwach Legii, zdobywając 
10 bramek, m.in. po trzy w wy-
jazdowym meczu z Polonią 
Warszawa (3:2) i domowym 
spotkaniu z Mamrami Giżycko 
(5:1). Mimo to szefowie war-
szawskiego klubu uznali, że 
do pierwszego zespołu jest za 
słaby, więc trafi ł do Górnika, 
w barwach którego w sobotę 
dwukrotnie trafi ł do bramki 
Radomiaka. 

Udany występ 19-latka w me-
diach społecznościowych sko-
mentował pisarz Jacek Piekara: 
„Napastnik Szymon Włodarczyk 
- wychowanek Akademii Legii - 
został przez w-wski klub oddany 
za darmo do Górnika Zabrze. 
Dziś strzelił dwie bramki w lidze. 
A Legia nie ma napastnika poza 
człowiekiem z drewna - Rosoł-
kiem...Polityka transferowa 
klubu na niezmiennie wysokim 
poziomie”!
Kiedyś w Legii uznali, że 
Robert Lewandowski jest 
im niepotrzebny, bo mają 
Arrubarenę, teraz oddali Wło-
darczyka, bo mają Rosołka. 
Ciekawe, jaki będzie dalszy 
ciąg tej historii...
Mecz w Radomiu zapamię-
ta jeszcze jeden zawodnik 
Górnika, bo trzy minuty przed 
końcem na boisku pojawił 
się Krzysztof Kolanko, który 
w środę skończy... 16 lat! 

• Cracovia - Legia Warsza-
wa 3:0 (Rakoczy 37, Makuch 
51 k, Källman 90)
• Miedź Legnica - Warta 
Poznań 1:2 (Henríquez 23 - 
Zreľák 22, Żurawski 60)
• Piast Gliwice - Zagłębie 
Lubin 0:1 (Gaprindaszwili 61)
• Radomiak Radom - Górnik 
Zabrze 0:3 (Włodarczyk 28, 
64, Nowak 32)
• Pogoń Szczecin - Ja-
giellonia Białystok 1:0 
(Almqvist 8)

• Lech Poznań - Wisła 
Płock 1:3 (Skóraś 69 - Vallo 
45, Wolski 50, Kolar 89)
• Raków Częstochowa - 
Stal Mielec 3:2 (Sorescu 4, 
Piasecki 57, López 71 k - Wla-
zło 31, Kasperkiewicz 85)
• Mecz Widzew Łódź - Le-
chia Gdańsk zakończył się po 
oddaniu gazety do druku
• Korona Kielce - Śląsk 
Wrocław (poniedziałek, g. 19, 
Canal+ Sport)

PO 3 KOLEJKACH

  1. Cracovia 9 7:0 
  2. Wisła 9 10:1  
  3. Raków* 6 4:2  
  4. Pogoń 6 4:3
  5. Stal 4 5:4
  6. Śląsk* 4 2:1 
  7. Legia 4 3:4  
  8. Zagłębie 4 1:2 
  9. Górnik* 3 3:2
      Widzew* 3 3:2  
11. Jagiellonia 3 2:3 
12. Warta 3 2:6  
13. Radomiak 2 2:5 
14. Miedź* 1 2:3  
15. Korona* 1 1:3 
------------------------------------------
16. Lechia** 0 0:3
      Piast* 0 0:3  
18. Lech* 0 1:5
* mecz mniej ** 2 mecze mniej 

I LIGA\\\ Na zapleczu Ekstra-
klasy rekordowa frekwencja 
także była w Krakowie, bo-
wiem w 3. kolejce zwycięstwo 
Wisły z Arką obejrzało na żywo 

ponad 15 tysięcy kibiców, któ-
rzy opuścili stadion w dobrych 
humorach, bowiem gospoda-
rze zdobyli trzy punkty. 

• Ruch Chorzów - Puszcza 
Niepołomice 2:0 (Szur 56, 
Michalski 85)
• ŁKS Łódź - Skra Często-
chowa 2:1 (Kowalczyk 31, 
Janczukowicz 72 - Sajdak 45)
• Podbeskidzie Bielsko-
-Biała - GKS Katowice 1:0 
(Román 62)
• Wisła Kraków - Arka Gdy-
nia 1:0 (Żyro 60 k)
• Odra Opole - Zagłębie 
Sosnowiec 1:4 (Mikinič 45 
k - Sobczak 31 k, 38, Bryła 35, 
Fábry 85 k)
• Resovia - Sandecja Nowy 
Sącz 0:0
• Stal Rzeszów - Górnik 
Łęczna 1:0 (Marczuk 8)
• Chojniczanka Chojnice - 
Chrobry Głogów 0:2 (0:1)
• Bruk-Bet Termalica Nie-
ciecza - GKS Tychy (ponie-
działek, g. 18)

PO 3 KOLEJKACH

  1. Zagłębie 7 6:2
  2. Ruch 7 4:0
------------------------------------------
  3. Wisła 7 3:0
  4. Podbeskidzie 6 3:2
  5. ŁKS Łódź 6 3:3
      Puszcza 6 3:3
------------------------------------------
  7. Katowice 4 5:4
  8. Nieciecza* 4 5:4

  9. Skra 4 3:2
10. Stal 4 5:5
      Chrobry 4 5:5
12. Arka 4 1:1
13. Sandecja 3 1:1
14. Tychy* 1 2:3
15. Górnik 1 1:3
------------------------------------------
16. Resovia 1 1:4
17. Chojniczanka 1 2:6
18. Odra 0 3:8
* mecz mniej

PUCHAR POLSKI\\\ Rozlo-
sowano pary pierwszej rundy 
Pucharu Polski. I tak drugoligo-
wy Stomil zagra na własnym 
stadionie z pierwszoligowym 
Chrobrym Głogów. Dla olsztyń-
skiego zespołu to dobrze znany 
rywal, bo obie drużyny w ostat-
nich latach rywalizowały na 
zapleczu Ekstraklasy. 
Natomiast Olimpia Elbląg, 
która w rundzie wstępnej 
wyeliminowała w rzutach 
karnych Garbarnię Kraków, 
znowu powalczą na wyjeździe - 
tym razem podopieczni trenera 
Przemysława Gomółki zagrają 
z Bałtykiem Gdynia (III liga), któ-
ry zdobył Wojewódzki Puchar 
Polski na Pomorzu, w fi nale 
pokonując Jaguara Gdańsk. 
Z kolei GKS Wikielec, war-
mińsko-mazurski zdobywca 
Wojewódzki Puchar Polski, 
zagra na własnym stadionie 
z pierwszoligowym Zagłębiem 
Sosnowiec, w którym wystę-
puje m.in. Szymon Sobczak, 

były napastnik Stomilu. 
Mecze 1. rundy zaplanowano 
na przełom sierpnia i września 
-  dokładne terminy dopiero 
zostaną ustalone.
• Inne pary 1. rundy: Pogoń 
Siedlce - Chojniczanka Choj-
nice, Start Jełowa - Zagłębie 
Lubin, Wieczysta Kraków 
- Radunia Stężyca, Lechia 
Dzierżoniów - Piast Gliwice, 
Lechia Zielona Góra - Podbe-
skidzie Bielsko-Biała, Zawisza 
Bydgoszcz - GKS Tychy, Pogoń 
II Szczecin - GKS Katowice, 
Odra Opole - Jagiellonia Biały-
stok, Resovia - Miedź Legnica, 
Górnik Polkowice - Sandecja 
Nowy Sącz, ŁKS Łódź - Stal 
Mielec, Stal Rzeszów - Korona 
Kielce, ŁKS Łagów - Cracovia, 
Stal Stalowa Wola - Puszcza 
Niepołomice, Skra Często-
chowa - Wisła Płock, Legia 
II Warszawa - Wisła Kraków, 
Ruch Wysokie Maz. - Śląsk 
Wrocław, RKS Radomsko - 
Radomiak Radom, Bruk-Bet 
Termalica Nieciecza - Legia 
Warszawa, KKS 1925 Kalisz 
- Widzew Łódź, GKS Jastrzę-
bie - Warta Poznań, Polonia 
Środa Wielkopolska - Motor 
Lublin, Ruch Chorzów - Górnik 
Zabrze, Arka Gdynia - Górnik 
Łęczna, Rekord Bielsko-Biała - 
Chełmianka Chełm. 
• Bez gry do 2. rundy awan-

sowały: Lech Poznań, Raków 
Częstochowa, Pogoń Szczecin, 
Lechia Gdańsk.  DRYH, EM

O PIŁCE
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S
tarsi kibice pamię-
tają starcia Stomilu 
i Polonii na najwyż-
szym szczeblu roz-

grywek. W  Ekstraklasie 
obie drużyny rywalizowa-
ły dziesięciokrotnie. Bilans 
tych spotkań to cztery wy-
grane Stomilu, cztery Polo-
nii oraz dwa remisy. Ostat-
ni raz zmierzyły się 21 lat 
temu, kiedy to olsztyński 
zespół przed własną pub-
licznością przegrał 0:3. 
W  sezonie 2001/02 Sto-
mil i  Polonia nadal wal-
czyły w  Ekstraklasie, ale 
Polski Związek Piłki Noż-
nej zreorganizował wtedy 
rozgrywki, w  efekcie oba 
kluby trafiły do dwóch 
różnych grup i już ze sobą 
nie zagrały ani w lidze, ani 
w Pucharze Polski. 

W 2002 ROKU STOMIL 
SPADŁ Z EKSTRAKLASY, 
A CZTERY LATA PÓŹNIEJ 
JEGO ŚLADEM PODĄŻYŁA 
POLONIA, MISTRZ POLSKI 
Z 1946 I 2000 ROKU. 
OSTATECZNIE OBA 
ZESPOŁY ZNALAZŁY SIĘ 
NAWET W IV LIDZE! 

Teraz rywalizują na trze-
cim poziomie rozgryw-
kowym, ale ich sytuacja 
jest diametralnie inna. 
Zacznijmy od tego, że Sto-
mil właśnie spadł, a Polo-
nia właśnie awansowała, 
więc nastroje w  obu klu-
bach są odmienne. Poza 
tym w Olsztynie pieniędzy 
wiele nie ma, natomiast 
właścicielem Polonii jest 
Francuz Gregoire Nitot, 
który 20 lat temu otworzył 
w Polsce swój pierwszy bi-
znes. No i dwa lata temu 
pan Nitot uznał, że jest 
już na tyle bogatym czło-
wiekiem, że może sobie 
pozwolić sobie na kupno 
klubu. Kupił więc Polonię, 
która pod francuską kura-
telą w  czerwcu w  drama-
tycznych okolicznościach 
awansowała do II ligi. 
W  przedostatniej kolejce 
warszawianie wygrali 3:2 

z Legionovią, ówczesnym 
liderem, zdobywając zwy-
cięskiego gola w  doliczo-
nym czasie gry!

Jednak w stolicy nikt nie 
ukrywa, że dla Polonii II 
liga to tylko etap przej-
ściowy, bo jej celem jest 
powrót na szczyt. Oczy-
wiście „Czarne Koszule” 
najpierw muszą awanso-
wać do I  ligi, na co mają 
ochotę już w tym sezonie. 
W składzie nie ma jednak 
wielkich nazwisk, a  eks-
traklasowe doświadczenie 
ma jedynie pomocnik Łu-
kasz Piątek - wychowanek 
Polonii, który zanotował 
prawie 300 występów 
na najwyższym poziomie 
rozgrywkowym w barwach 
Zagłębia Lubin, Termaliki 

Nieciecza i ŁKS Łódź. Poza 
tym jednym z  obrońców 
jest Szymon Jarosz, który 
grał kiedyś w Stomilu.

Warto zauważyć, że aż 
ośmiu graczy wywodzi się 
z Akademii MKS Polonia, 
co bardzo dobrze świadczy 
o pracy z młodzieżą w war-
szawskim klubie. 

Drugoligowa inaugu-
racja polonistom jednak 
nie wyszła, bo pierwszy 
mecz z  Kaliszem przeło-
żyli na wrzesień, po czym 
w  drugiej kolejce na wy-
jeździe przegrali 1:2 z Po-
gonią Siedlce.

Dla odmiany Stomil spisał 
się lepiej niż oczekiwano, 
bowiem po bezbramkowym 
remisie z Kotwicą i zwycię-
stwie 6:2 z rezerwami Zagłę-

bia wskoczył na drugie miej-
sce w  tabeli. Swoją drogą 
poprzedni raz tyle bramek 
na stadionie przy al. Piłsud-
skiego 69a stomilowcy strze-
lili 14 lat temu w meczu ze 
Stalą Głowno (6:0). 

- CHCEMY KONTYNUOWAĆ 
SERIĘ SPOTKAŃ, 
W KTÓRYCH 
PUNKTUJEMY - 
ZAPOWIADA SZYMON 
GRABOWSKI, TRENER 
STOMILU. - JEDZIEMY 
PO TRZY PUNKTY, ALE 
ZDAJEMY SOBIE SPRAWĘ, 
ŻE POLONIA MA DOPIERO 
JEDNO SPOTKANIE 
ROZEGRANE, DO TEGO 
PRZEGRANE, A POZA 

TYM BĘDZIE TO DLA 
NIEJ DRUGOLIGOWY 
DEBIUT PRZED WŁASNĄ 
PUBLICZNOŚCIĄ. 
MOŻEMY SPODZIEWAĆ 
SIĘ FAJNEGO MECZU, OBY 
ZAKOŃCZONEGO NASZYM 
ZWYCIĘSTWEM.

Znamy cały zespół prze-
ciwnika, więc będziemy 
gotowi na jego sposób 
gry. My natomiast musi-
my poprawić te elementy, 
które ostatnio nam niezbyt 
wychodziły, i chcemy to za-
prezentować w Warszawie. 
Na pewno musimy lepiej 
wejść w mecz i od począt-
ku grać uważniej - kończy 
olsztyński szkoleniowiec, 
który w  dwóch poprzed-

nich spotkaniach wysyłał 
w  bój identyczne jede-
nastki. Mimo ostatniego 
okazałego zwycięstwa te-
raz powinno jednak dojść 
do zmian w  wyjściowym 
składzie, bo zmiennicy, 
którzy pojawili się w dru-
giej połowie meczu z Za-
głębiem, wyraźnie ożywili 
grę olsztyńskiego zespołu, 
a poza tym trzech piłkarzy 
narzeka na drobne urazy, 
które mogą wyeliminować 
ich z gry.

TVP Sport przeprowadzi 
transmisję z meczu Polonia 
- Stomil. Początek o godz. 
18.10. 

• O pozostałych wydarzeniach 
3. kolejki piszemy na 23 stronie. 

EM, DRYH

DZISIAJ PIŁKARZE RĘCZNI WARMII ENERGI OLSZTYN 
ROZPOCZYNAJĄ PRZYGOTOWANIA 

DO DRUGIEGO SEZONU LIGI CENTRALNEJ

WYPRAWA DO STOLICY PO PUNKTY
II LIGA PIŁKARSKA\\\ W poniedziałkowy wieczór (g. 18.15) w Warszawie piłkarze Stomilu i Polonii zakończą trzecią kolejkę. 
Po raz ostatni w meczu ligowym oba zespoły zmierzyły się... 21 lat temu — w Olsztynie goście wygrali wtedy 3:0.
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W meczu z rezerwami Zagłębia stomilowcy zdobyli aż sześć bramek. Ostatni raz taka sztuka udała się im w Olsztynie 14 lat temu
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